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FAGAS ZOSJA:.l . STRACONY . . ... ' .. -· . . . ' 

· dziś n.ad ranem, na dziedzińcu· Wi~·zie,n'i~ p~zy u1. ·Kope.tnlk·a.~E·g~.e·kucji 
: · dokonał zastępca ka_tą Mac;. i ,ęj;e.„w.skiego. - Poże.gnanie z matką. :, --------· -·. . . 
ł'odos zOt:l1owol ·· w "obl_i.czu i1nier1:i sp.Q~t)j 

faJ?as spędził z nią zaled~le kłlk:ł - mlnut~J · Około srodz: 5-eJ nad ranem do wk­
Zachowywal się on w ~falszyrii · ciągu ~u zienia przy ul. Kopernika zJedaal prokti· 
pełnie sppkoJnle J ·$łaral sJe ; ł._ią:~t 10at71 t;itor Cltawlowsk1. który z ur;i~dJ 1r·1· 
!u: pocieszyć. · · ·stal być obććny przv e2zekucJI. f avasćł 

. Lódź. 17 października · 
(d) 'Vyroklem sądu doraźncro Adam 

fairas. zabójca Wacrawa Sz(arka b. se· 
k'vcstratora maristrackicsro. zamieszka 
fee-o przy ni. Wimera I z. został skazan)i 
na karc śmierci przez powieszenie. 

Staruszka opuszcza)ąQ włęzłenJ&t ~- wyprowadzono z cell na podwórze wl~-
nosUa się od płaczu„. · ·· · i · 7:'1enne •. 2dzle w miedzy czasie 

Wkrótce do celi. w kMreJ zrialdowal · ZOSTAŁA · ZBU~lOW ANA SZt:BI;:. 
się fa2as, wszedł ksiądz : .: . kap~lalt 'Wie~ NICA. 
zienny. Skazany przyjął k-slędza Lwy'ł Na podwórzu w!ęzienn~ obc::n; hv-
spowiadal sie. J!rzed rilm. ' : .. - ;, · _ · ' J~ 1>_•, P.rokurafor Adamczyk, orai kilku 

Następne- ktlka 2odzin „spędilf · S,8rwl. śwładt<ów. · , · _ 
w swej celi. zachowuJ?c · się

0

W 'dalszYin KAT MACIEJE\V~Kl NIE PflZV'1Vl 
ciągu zupełnie spokojnie. . .,- - DO LODZI. GDYŻ UDAL SIĘ NA fG· 

. ..:: ~ ;; i I 't ' '- ' J, I , • 

ZĘKUC.JĘ DO W1LNA I ZASTĘPO· 
WAL. GO .IED.EN Z. JEGO p,)i\\0(..:\1· 

KóW. 
Po Qdczvtanlu wyroku. f'a2" t . lłMry ·. 

do ostatniej chwili nlc tracił mul sobą . 
panowania. _ 

ZA WISL NA szunn:NICV. 
Sprawiedlhvoścl stało sie zadoś~!.„ 
Skazany po uplvwie ·kilku ~ckuml _ 

skonał. Lekarz wh~złcnny skonstatował 
zron. 

Ohrorica skazancto adw. Maksymlt­
fan Ruhf!t, natyclrmiast po Oi?loszenlu 
Wlro?rn "'YSfał dt'pcsze do p. Prezyden 
ta RTpliteJ z prośbą o ułaskawienie. W 
d~pcszy tej obro11ca zawiadamiał. 7,e 
f at"as dokonał zbrodni bez premedytacji 
ze skrucha przyznał sic do popełnior.e­
rto czynu. ·ie ochotniczo służył w woi· 
s!tu_ po!skf 111 i w · watce. z bolsze'"' ikari;i " '~; "' , • .; .;; ' 
zosta~ kontu1jow_any. Jednocześnie sącr Jlara ŚfD'iCf.Cł ·~a.'· s~pi~.,._osiDJo 

- O· ile rodzina sk:u:ancro rwrócł sfc eto 
wla,dz z pro~ba o wyd:m~ 1 .zwłok, zwło­
ki zostana jt?J wydane i pochowane na 
cmentarzu w miejscu, 1:;d1.łe . chowani są 
samobóicv. 

łldz:o wydal swa opinje o s~rnzanym. ~ 
· 'ra!!'asa po ro1prawre s:-dowrJ orze- - ·. · Hoi l'lllcieJ~wsl•i W Wilnie 

Reient skazany wlczicno do-wie11enia przy ul. Koi>~.rni : · Witn'o, 17" pa:td~le:mfka.1 ·1 · kłewłez domagał się dla oskarżonych 
ka.- ~r·l1lc w swe) celi oczekiwał wiado- W duhi wczorajszym p(;j r~·'pterw„ karv &mierci. . , 
nio~rl. - t,y zosta_nie ulask:iwłony. s.ey odbyła..ste. w sądzie w!łeńśłt~i<>z.~ , Sąd w~dal -\VYTOk skazujący. Obroń- nra miesłqc aresztu 

O r?Od7., t6 \\•lec-Torem do urzc-du pro prawa w trvb1e dcrratnytłl• - ~ , · ca 1 wnliisł do p. Prezy~nta R~pUeł l~ar.szawn-. 17 p:ifdzłernl.Ca. 
kl•T'atrrsltie20 wł ocłti nadeszła depesz? Na ławie oskar!onyclt zasładłó p~ośbe o ułaskawienie skazanych, łł!tl· . Sąd okrę~owy w \Varsz:iwie, roz-
z· Wnr!l:7:łwv. w kfńreł zowladom1ono _go dwucb młodzfeńców, '18-letttl;„Leonaril" nak Prezydent -skorzystał z prawa laskl ważal spran•Q rejenta \Valrre.l!o, CT1mt1rn 
łc P. ·rm:7VDF.NT N'E SKOPZYST Ał Slomeconek i · 20-1etnł Młdtal· l\\.iteyJew, · tyłlto ·W stosunku do ·nieletniego Sieme- ':oi os!wrżone!!o o falsz aktc1, sporzqdzo ' 
z PP7YSLUGUJĄCEGO MU PRAWA mieszkańcy Glębokie20. w· Oleboklem cónek'a. rzeio w ief!o.kancelar;ji;. . . . I ' . ' : 

LASK1. 
0 

odbyła się ~eż rozprawa s~d9wa. ~- •!. I ·:Ą-IY,tryjew nie zos~~ł . ułaskawiony. Spralt'a rejenta CT1mnenkl, ·to ecTro · 
· O P!'WYfST.~m zawiadom fono ni~- Akt oskarżenia zarzuca obu mło• Wieczorem przybył do Olobokle20 kat qfMnuo nrores11 ~. 11 •. nolcsf a\\'a i J1ize- . 

i-·wfoczru~ ohronce. sfrniane2'o. adwo~rafo dziericom oprawianle szpiegq~twa na .1 J\lacicJewsk\ który dziś nad ranem wy fa Karczet1•skicll, oraz szn•n!!ra terto 
l\~aks~mfiJana Rubma. które"!u zakomu- rzecz Rosji sowieckiej. Prt>kurator St~t kooal wyrok. osfat11ierto,, Sta11isfmm Pml'lil~a. "'?cdtv 
n ko" ano. fe z2od11ie 7. przepisami moie _ _ -:: -~ .1 • • „ . • • l~tńrJ•m rozpran•a 0 prZ.\'\\'fa.~zczeme m!l 
by~ o.hecny przy wykonanht wyrokt'; D..,o , ..,g„ok• •11rw.1er.-1 I 1nnowej wartn<-ci f!Gr(>arni Alel~sandrtt 
Ob onca nie skorzystał Jednak z przyshl WW WW_ • · _, l• „ fforna, znaitlzie sie ,„fmllce "' sadzie 
g.Uj'.'CC~O mu.prawa. I za podpale-n.le pod l.wowem apeTnr\'lnvm (\1'\'rOk ~1.-azuinrd 

.f '.'cłn~ze~nle urnid pro'curatorskl . . . · Ot,· · Cl · k · ' i ·i kt 
z:wrńcfł sle do naczelnika wiezi"nia pr:ry Lwów, 17 patd~ier~ika~ I s~wie . o:bu oskarż.onych k~ zab~-dowa. . 1 r nz "· · ~n~?en '~/nn;,za.< zi a: r,e-
ttf. V<'f":'rni!rn. donos?~c mu. ie P. Prezy W piątek rozpoczęła się we Lwowie ·morp Noeg:o Katza. Na miejscu czynu ren a ny na n e,-nr~-' nrna, . " 0/C 
dent nfo ufas-lrnwif fal."asa I wyrok be~ dniga z irzędu w bieżącym mlesiącu Petryszyn stal na czatach. pód.:zas ~dy cdzel f!,n ;z1n~!<:1 ",ncrqgnfc;ty do od pon te-
d • k cf :; · · ·".- · ·· IP ' , i Se I ce z oje p >la z '' nn~c i.:nrne 

z1n('w'.\: ona ny o f"Owz.N. 
0

rcn'1vo.f AC!' rozprawa przed sadem · dorai11ym. · _ . OPh.ow1cfzt kl nkyós~ ptoo·~"i· wd 1 < ·h: . w wyniku .nr~eM"own dz.onej wcznpf 
- ~o o f"Od7. rz ACT _,o- Na ławie oskarżony~h - zasiecf'li.trzeJ pa nyc na ą a w z, zy 1 po s rzec il . . rf . l t .. Cl 

W' 7,\ KOMUN•KOWANO. ŻE ZOSTA- . z . · ód' k. -J stodoly, spra~y - so. nz.!1a nn .rrr111sza 1nmen 
N'E STRACONY Zbrod11iarz p~1v1nł te r<?blcly • zke. w

2
s
1
1 

1 
at Ja! zdj, p'lwl ~ Opr e - . a„ i Wyrok sądu dorafoeg-o zapadł o ~ ke· wmn.wn merllwl8fll'n ' skazał go za to 

• · · ,. j gie ons 1 - e n aros aw opn:w,1cz, ·~ . . -· na jeden miel\iac a1es„tu 
wl:'!cfom"~Ć .z tcp'1 rezyvnacJa. nie wy- 19-letni Mikołaj Senysi 1 17~ldni ·Oank<> lo;30. Trylmnal ~kaza/ /'opoiyrcza 1 Se- -= 2 2 

• ·-· „ • 

dah: z siebie żadnych o~rzyk?w: G~y I Petryszyn, którzy. w nncy z 19 _na 20-g-0> nl ~za .za zl1ro~mc pot!P<._llema !la ~a~~ m 
spytano !!O. ~zy r>raS?"nie sre ,z krm-. poze-

1 
września podpalili stodQle Noego ·K..atzo, Ś'!!1et~1 z .. z!'mwna na dozyw?tme crez- (cl) Na ut Piotrkowskiej ohok do-mu 

~r~ć. odpow1~d1iał. że chciałby jeszcze sklevikarza w Wiszence. . kie ivu:zleme. Sprawę os_k:ir1..rineiro Pe- r.r. ) 19 n.od koła tak~ówki dostal si~ !~1· 
zob<ic1yć swoJa matke. 0 . . 1 k . b 11 "--- .. tryszyna przekazał tr~bunał sądowi 1etm Ma.ter tęc1yckl, zam. przy ulicy 

Życzenie skazańc~ zostało spełnfone. • :va1 ~ierws _<>s ar~_eni ;,a ~61>()-- Z\Vyczajnemu. Skawni młodzi ludzie Drewnows·ki·ei 21. Wezwano pogotowie, 
fmrnsowa n:-itychmiast zawiadomiono. ~redm udział w z:brodm, trze;t pomagał wysłuchali wyroku sądu doraźnego I które po udz~elenlu pierwszej p-omocy, 
to syn Jet nad tanem zostanie stracony I im przez dostarczenie mater1ału pa_lneio, wśród g-łośne~o płaczu. I r1r„ewin7lo no-:7konflw;lneg-0. do domu. 
t>r:t"'nie słe z 11i3 po7e!?nać. . .Jak shyierdz.otw w toku śl~dttwa~ ty 

Staruszka przyjechał~ do więzienia. w1h oni menawtść do Kat,za Pod wpły­
wem leśnłc-z.ego Bnzylego Nespaka, , któ­
ry mial Ich namawiać przez dłu-ższ}' 

Trzech robotników czas do „wykurtenia : żyda„ ze wst. 
środkiem do tef!O celu ·mial.v byt S.l~­

stemat.vczne p<>dpalania zabudowań Ka-
Lille, 17 października. tza. Pier\\'szy pożar wylmclzl 8 sfero· 

Naskntek gwałtownel!o wybuchu w nia. dtuf!i 25 sierrmia, trzeci 20 "'rześnfa 
f, bn·..:e produktów chemicznych w Wa-1 Krytycznej nocy Senysz wziął ·kara­
ziers. 3 robotników wstał-o żywcem spa- bin od Petryszyna I zapałv, zrobtone z 
Jonych. , I łacMw· konopnycn i udał się w~ towarz~ •• „„„„„ ..... 1„„„„„„ ...... „„„„„„„ 

oo panów Monterów i Radjoa.mator6w 
NADESZŁY :pożądane 

~amp! Ra~j~e~!. REKTRDlł 
ltr~wi ;t Eałła~pijbolanf~ .. 

PIOTRKOWSKA 69, tel. 245-35. 
·~„„„„„„„„„„„„„~„--~L.m;:I„„„„„„ 

\ . ' 

• 
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Groźna szajka bandycka· pod · kłuczEm 
Rabusie ..-oiq n ·o ··su .... ieniu szered 

. napadów i kradzieżg . · 
Rybnik 17 paździcrn'.ka I nie napadu na komendanta posteru~ku 

. Policji ślą~kiej udało się obecnie .zlik j policji w· Wodzisławiu, ~eofila Szczęs­
w1dować sza1kę bandycką w Wodz1sła- neg_o, który zatrzymał medawno Fran· 
wiu, która ·od dłuższego już czasu doko-1 cisżka Holka za kradzież roweru; ban· 
nywała licznych n~padów rabunkówych dyci chcieli zemścić się na dzielnym po 
i kradzieży. licjancie. ' 

Członkami szajki okazali się 27-letni Op:·ócz fedo szajka miab zamiar do.' 
Francis~ek Hpl~a. 3'1".; le,tni· ·brat j~~o konać ~apad.;' na u.rzędnika' kolejowego, 
Izydor 1 21-lelm .Paweł Wlokos; '' Poł1c1a eskorlu1ąc~go transport poczty i pienią 
zd~łała. udowo~m~ bandyto~, · ze doko• dze, z. slac1i do urzę4u __pocztowego w 

· nalt om w kw1el01u r. b.t napadu na I Wodzisławiu. , 
Francisz~ę Brzozową z · Mszany, której Wszystkie te zbrodnicze zamiary zo 
zrabowali 82 zł. • • • stały w porę unieszkoqliwione, prz.ez 0-

1 P~szkodowa~~ „ nie za~1a~~~1\ąii. naw!t sadzenie całej szajki w 
1 
~ięzieniu. Przy 

y•wowczas pobc·Jl o nap!ub:ae{· ·•boJąc się 

1 

aresztowanych znaleziono dwa rewolwe 
I zemsty bandytów. · ry. · 

B.an~yci przyznali się obecnie ~o popeł- efąndyci slanl\ przed S'\dem w Rybni 
mema tego napadu. W ost,atmch, cza- ku. · 
sach planowała ta sama ban<la dokona· J , . · · . . 
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• -. , • • · ~ ., Obiady z nieba 

1mun1i 1~ orr 1 _ wmy i11 mo11r 11raw 1 ~~;~:~~~~~1~::~~:~~ 
został rozstrzelany bez sąd , z rozkazu Sowietóww lochach OPU. :7~~~\~ór~~k~~1~~·dnfi:~e~ie~!:ił1 

S · - "" h 4 ~ ' I • te·dwie słaniał się na nogach przystanął '71111ert: ZO ruau„- W li zg na chwHe '!a s~rzytowanh! dwóch ulic,· 
. ~ . zastanawia1ąc się, sk::td' w~1ąć kilka gr()io" 

fr) W tych dniach wkaza•ly się dru-J OPU. dokładnie by~o poinformowane o został rozstrzelany z polecenia GPU. A szy na obiad. · I w tym momencie u stóp 
, klem wspomnienia dr. Klndermana, któ- ozem mówił. Dobbe-rt dele.gacji Jlliemiet- ! róWnoaeńre pani Dobbert otrzymala jego spad! mały sva.dDcllr'On_, W ~fó[l'tn 
· r1 Jako. i'deowy komu:nista prz1ed kilku kich komunistów. Zd~cvdowano się ro~ Ust r, poselstwa s0wieckiego w Be1rlinie /. znalazł on. zaproszeni!! na ,obiad do. p~rw 

~aty. wy1ęchat do RosJI sowi·ecklej, tam strzelać ·go. I w kwietniu 1930 roku na- że Dobóe·rt wyjechał w roku 1925 niewia~ , szorzerlne1 restauracri sztok!zolmskie1. 
J·ednak zostal aresztowany za zbyt ostrq sta:pila egzekucja w lochach GPU. Egze.. domo w jakim kierunku. j Jak się późn!ej wyjaśniło, „obiady ~ 
krytyk(! poczynań rzadu bolszewickiego . kucji okonal · osobiście niemieciki komuni- W Moskwie pozostała jedna:k żona 

1 
nieba" są pomysłem szwedzkiego komi-

1 tylko cudem uniknął śmierci. Dr. Kin- j sta, jeden z wybitnych członków czere- Dobberta i jego dziecko. Matka próbowa tetu bezrobocia. Restauracje, wvdaJące 
~~rman we wspomnieniach swych opisu"" 1 zwyczaj'ki - tleinz Neumann. fa kh ratować, ł·ecz· w odpowiedzi na py- bezpłatne bilety, nie tracą niemal wcale 
Je tra~lczne dzieje innego komunisty nie- I ·Ody dr. Klndermann powrócił do Nie-! tanie mlnistierstwa spraw zagranicznych na tej imprezie, gdyż biJ.ety te stanowią 
mieck1ego Dobl'erta, który został·· za to mfec (został zwolniony z więzienia na · Rzeszy, OPU odpowiedziało, że Dobbert doskonałą reklamę. SzczĘ'ś!iwv znalazca 
samo ,,przestępstwo" rozstrzelam' przez 

1 

skutek interwencji poselstwa niemleckfe.

1

1 przyjął" oby\Vatelstwo sowieckie, wobe1.. 'proszony jest o .Przekazanie biletu komu-
,, G~P.U. . . j go) spotkał się z matką Dobberta. Nie- . czego jego żona jest również obywatelką kolwiek z licznej rzeszy sztokh<>łms·kicb 

Oobbert był Jednym z najczY'tlnleJ- SZCZ(:S~'? kob!'!_ta nie chciała wierzyć, te 1 Sowietów r tadne. państwo nl·e ina prawa bezrobotnych, ~rzy ~dawa.niu zaś obia• · 
szych członków komunistycznej pairtj'i w I syna 1e1 zabili z rozkazu rządu. który łwtrącać .sle do teJ sprawy. I du sprawdza się leg1tymacJę komitetu 
Niemczech. · Młody, bo mający zaledw.ie obie~al .klasie robo~n;czej. nowe, szcześ~i· · Jak · sie Później okazało. dzi~cfro Dob- 1 bezrobocia w jaką winien„ być zaopatrzo 
28 Ja.t; W)l'Su•nął się bardzo szybko na we Z)lczę. Nie chciała wierzyć, że zab1h, l)erta odębr.ane zostqlo od matki i oddane , ny okazicle·I „zaprosze.nia . 
czoto organizacji. Jdeowv komUinlsfa 1 go cl, -którym Jej sy1n tak wierzył. na wycl10Wanie do żłobka. a żona nie· Pisma sztokholmskie pod1krdlafą fakt 
wszelki,e:mi sitami pragnął wyjechać do Nie!111ecka partia kon:iunistyczna nie szcześllwca zes1an.a na S.yberię. f·ż ~ 1raz pierwszy zóar:tvł~ się, że tapr() 
Rosji .sowieckiej, . by tam pracować nad odp~w1adał!ł ~a_ . hsty pani Do}:>bert. Wów 9.tp ~paplała 1lustracia st?sunków ~ szen~e otrzymał bezpośredmo bezrobotnYi 
wzmocnieniem ąstroiu sowieckiego t czas · zw~óc1la się ona· z petyc1~ do.pr.ezy.

1 
RosJ1; opi;sana przez b. koommstę dr. Km ta·k Jakgdyhy spad?cl1ronem, spuszcza. 

przygotować grunt cl.o światowej -rewo- , denta tlmdenburga. I poseł. mem1eckł w derma1la+ · · · K. L nym z aeroplanu krerowala rt1ka opatrz-
. Iucjl. Moskwie złożył meldu:nek, że Dobben , · · . · ności. 

. ·~· -~ 

wY!ł;~~tn1~s~ro~-z~22"~~i~~t~~~~~~ · A . g . .. I . k. ,_ .. li , I s Po· ·r tu''. 
komn11fstyc~ną do Rosji. Pojechał tam 2 ' n I e s I r o 
wielkim zapalem. W . krótkim czaste · ··' · . -i· ::~ ·v_· „,„,. - · 
nauczyf się języka i . za1al bardzo odpo- . · · · 

·. ;~;,~~n~1!~'i~f-~~~·:vmk~~~:r::j:g;:ł· Tommy · S łpton zdooyl . popularność ·I sławę dzięki sztuca pr11grywania" 
strzegf on, ie ,,raj" smviecki, nie Jest 1Jy. ~ ) W h d . h ' l . d .

1 
K. ·. · .„„.. T. L" t d · · h M k J ł 

... na/mnie/ rajem · l{la roliothi!w. Ki.tka„ . Y tyc DJac. ~mar a Je .na .z naJ . _arjera · su:~ omasza 1~ o~a yrzy. ~1ec1ęcyc • at a ego otrz_Yma a wspa 
· krotnie próliował na to zwracać uwa·gę i. Y~ W ~y~h dm.ach zmarl_a Jedna p~ma po.d wielu wz,ględa~ni zyc1orys n1ały .Pałac, karoce i rumaki,, zabeipie--

W}°'1>1tnym jednostkom w Rosji _ . za kat '; z . na1bardz1.eJ' <;>ry~1~alnych „ 1 popular ; wielu, stynych potentow, mimo ~o posia- czyt 1ei na ~stare lata bel~. pehie ko~lor 
. -__ d}·m razetn o.brzymywał bądź wYkrętne, ,! ~!eh. postaci .W1elk1e~ Bryta11J1 m1l~oner 1 da::wiele cee~ sz~z.ególny_ch, .kto re zasłu tu szcześc1a.. Następne.ro Jego .~yczen1~rn 
, , bądź wręcz os.tre odpowiedzi. .Dobbert . s1r• 1 omasz L1pto~. Az d;o sch Y!ku zywo gu1ą na . s~cJa1ne podk~esleme. . . I było zdobycie „Ą_menca-~up 1 pragn1e-
przyipatryw~t sJę w!izystkf.emu, co diiei~ . ht'. zmarł.' on w w!eku l~t 80, nig~v ·nie ł ; Jaka; ·:dziecko .. ubogich rod.z1c~w. w nie to poz.?stato Jednak„ nJestety w sfe­

, się w Rosji, . 'straszliwemu wyzyskowi zdradził swych mezłomnyc.b zasad, kt<t t>1~rwsz~"eh:latach swego . d:1ecinstw;i rze marze.n. 
mas robotniczych, potwornej biufokracjt rym pozostawał. z~wsze wierny •. b ·go„ !· za1~ował s!ę :tebrani!lą na uh~ach o.tas j -:-- W ::vetu mell? ce:ątłem tylko J~ą 

'.„ l malo po molu jego iviara w nowy ustroi ua1y prz.edstaw1c1el typu , pr~ys1ęglych · iow': .9-letttrmalec m1~ł tylko Jedno z~- kob1etP.. była to mo1a mat~a" -odp_o~1a 
poczcla zanikat. · łstrar:vch kawalerów nigdy me- z\Viązał czen1e; które· w tym pierwszym okresie dał on zwykle. gdy wvrazano źdzrw1e-

"" , „,~ f swych losów' z żadną kobieta, tadr1cj ' jego życia było jego najwyższym idea- nje, iż nigdy nie szukail towauyszki _ży-
" :·,... w 1mcu 1925 roku ck> Moskwy' przy. :nJe 'óblfattat ·swą trtJloś'Cią,~ nic' przy w.Ją:-

1 
Iem. Nie pragnął.' slawy, nie ne~ily g9. , cia. · . . · 

~„ byta óeleg:acja r.obotntków - konmmst~w 
1 
~uJąe do te] dziedziny ~ycia , absolutnie . prr;y~-0dy, ani: tez- .~afieria ęQS~1;1k!wac~y j . ,Tomasz Lipton .zostal przez królową 

-ntem:fieck.lch, zaproszona prz~~ Ko~m~ zadnęJ wagi. f. , ł złota, 'O któr_ycłr-marzą przewazn1.e dzte· , VictorJe ślubowany na rycerza, nie JO-

tern. K1erownf~two or~anlzaq·1 przYJe-' ł Swą niezwykłą J>QłJulamosć zdt>DYI -cl· w tym·,w1eku„ Młody Tomasz snił sta bił jeJOO!k sobie z tego wiele. Mimo u-
. eta wzlę.fo na siebie GPU. Wvz.naczyłc, on w pierwszym rzędzie, Jako gracz. I le o tein, aby· móc swej matce kupić trzymywania bliskich stosunków zo 

ono kf.lku nliemc<?w komunistów, kt~rzy I W dziedllłnie tej pobił l>n swego ro-1 wsi-anlar~~zaprzężoną w dwa rasowe ru dwo, ... m, najser.decznie)szą przyJatnlą 
mle~zkall w RosJ! Jako przewodmków dzaju rekord światowy. maki, ka_rocę, w której znajdowałby się otaczał on wyłączn·e ,n·eutytulowa· 
W}l'C1eczlld 'W tef liczbie ł Dohhcirta~ ~z-y I - W ostatnich latach p:ostawil on sobie ubrany w · piękną liberie lokaj. Myśl ta nycb" armJę cborych

1 i ub~ich. które-

'

scsfy cłk P1rzew~dnfcy 1 
otrzymaJi /Ofdl 

1
ne_

1

za cel życia priy pomocy -swego jachtu ;·nie opuszczała go nigdy. Obraz ten nie- mJ ~ie• nJeustannJe opiekował I ofiarował 
n 

1
r1u c e ro1 im nk•o no 0 TJ!}it

1 
ak Oe; -~.J~- wyścigowego zdobyć dla . Anglii puhar I ustannie tk~il w jego wyobria2ni zarów 

1
• wielkie sumy p•1eniężne Był on i tJ'iar 

gac co wo no r>O a"'ywac; a Oflvwiu· A k' · d · • · k L d · • 
d • • .~~ •. l . mery i. · no w z1en, Ja w nocy, w on yme, w dziej lubianą postacią wśród wszystl\i(..h 
fJć na wszelkie mozlzwe PJtan a itd. Przed 32 laty p0wziąl on PQraz pierw Olasgow.. i'Ameryce, d'Okąd wywędro. I filantropów' angielskich, nigdy bowiem 

w Lenłnitradzle przyjęto go§cl z wfet szy decyzję wzięcia udziału w ~lasycz-r wal J?O ukoń~zeniu 17 lat. nie zapOmjnał, Iż pierwszego dolara za• 
kim prze.pychem. Nie tarowano Im wina nycb !egatach między Ameryką 1 Anglią. I Nie g~rdi:tł iaQną ~racą, pracując z oszczcdził, pracując w Ameryce w cha· 

, _ wspa·nłafych zakąsek, cafvch wiader ka-I w kt<>rych Ameryka od ~oku 1857 stałe , zapałem. 1, ~odnem podziwu samozapar- i rak.terze konduktora tramwajów. · · fy 
wforu, ollbrzymlch ryib, a nawet kwiatów .. odnosiła zwycięstwo, Lipton nabył za ciem. Po dw,uch latach zdołał zaoszczę miał lat 29 jego konto w banku wyne>­

.1 • PeleR"acf w~ród których .bY·ł IJ'ównież dr. 32 tysiące fu~tó:v łódź i przysitąi;>ił do za dzić 500 dolarów, z któremi powrócił do I sil o milion' funtów. p0 osiągnięciu 40.kj 
l<Fndennan. byli oszofonuenl I zachwyce- wodów. AnglJa, Jak zwykle, tak l tym ra I ajczyzny. . tyleż ofiarował na szpftale i przytułki. 

„. ni przyjęciem i w rozmowiich międzv s°' z.em poniosła porażkę. Od tego momen- ·. Przy pomocy tej sumy oraz · oszczęd. Praca jego trwala od 8 i pól z rana do 
bą obzuzali . się na te „niesprawiedliwe'• tu wyścigi żaglówek, odbywające się rok nnści ojcowskich założył mały sklepjk 9 wiecźór nie wiedział on co to teatr 
wi~$ci, }(I.kie na temat stosrznkńw w Rosji ; rocz.nie między Ameryiką, a Ang,Jją sta- 1 różnych artykułó. w. W krótkim czasie I p--.,.ripcie 'tub rozrywka ' 
rożpowszeclmlaJa: wrogowie komzznisf6w ' ly się jego punktem ambicji. Postanow:il I zyska1I on .skromną le~z sol idną_ klijen~e- · Gdy pra"'nął rozrywk' wówczas roz 
· · · on za wszelką cenę odebrać palmę lę .. Wów~zas począł się ogłaszać w pis- t> • •

1• 
D.obbertowt przykro byto te·g? wszł"- pierwszeństwa niezwyciężonej drużynie ·mach. -Kliientela poczęła się coraz bar- dawał . wś:ód naJ~ardziej potrz~buJą,· 

st1dego sfochać. P1rzyipuszczaiąc, ze amerykańskiej na korzyść swej ojczyz. I dziej powiększać, w miarę tego Lipton ~y.ch w1elk1e sumy. I pele~ twórczeJ rado 
.. ntkt ·z o~cnyich agentów OPU. nie .zna I ny. , ogłaszia.t się w coraz większym stopniu. sc1 .obserwo~ruł, . Jak kap1~ał te~ ~awal 
, , nlemleck1eg-0 języka, pOCZ<\t .Przed k1-llm j Milioner kazał zbudować trzy nowe Przedsiębiorstwo rozwijało się coraz obf1~Y plon, niosąc pomoc I szczęsc1e naJ 
: , .. delęgataml . malować TJ!awdzzwe stosunki · jachty. Gdy na wody Tamizy wypłynął bardziej, Upton· st.al sję znanym p<>ten. ubozszym. · 

11attu_Jące w RsJi- Z i~lem ·1 g?;~zą . ko- 14-ty Jacht ambitne-go 'gr:acza. koszty tego ~ tatem'· finansowym w całej Anglji. Ohec 1• - Fortunę swą zaw,dzJę~zam n~zy, 
mttnr~wat f~JY1ch bsp~strze.z machfm~ l sportu wyniost.y mj!jon funtów. W ubieg lnie na ·obszarze. potężnego m_ocarstwa Ja.ką zaznałem w dzJecinst.:"'1e~ .opw1ada dl ' d 1 zaw •. t ~ ~k abl~it ze t~r~f ęcia 1 łym roku Lipton wziął znowu udział w niema· takiej miejscowości, gdzieby nje. Lipton. ~yla to. ~pra~dzie c1ęzka. szko 

· '. a_ e ~iracJ.1 0 Y. 0
1· . t r, e po-.t I tych słynnych regatach. Mimo ii i tym 1 znajdowało. się przynajmniej kilka skle- la, ale n1ewątpliw1e naJlepsza. Daie bo-

kazuJe im się specia· nie e~o co mog o- ' 1 • • J d · J • • • · d 
·b '1 h d ócić od Ros'! ltd' ria,zem został zwyciężony, ofiarowano rpów o br()tlzowych szyldach z jego na. wiem 1mpu s. o umeza ~zmema się ~ 

Y c <> wr J • I mu złoty puhar0._.gdyż w sztuce przegry I zwiskiem. · · s~e~ :vąsk1e?o. oto~zen1a, d'O zroz:.11n1e 
„ Trzy tygodnie · deY.egacfa · baw:lta W wania zasłużył on sobie na powszechny Ziścił<> się najtajniejsz.e marzenie lat mienia 1 zgłęb1en1a pięknych rzeczy, da-
Moskwie ł Dobbert clą.gie ppowiadał Im 1 podziw i respekt. ·· ie b.odźca fantazji, która tworzy wspa. 
o tern, ja1k w Rr)sjj !·est tl·e. A '!dv dele- · n;ałą przyszłość. Jestem szcęśliwy, że 
gacj:.i wyjechała, Dobbert został natycli- ,, wychowałem się w nędzy„. 
miast areszto1van.v. Z:tzmaczvć należy,, C·harakterystyczna . sp,rawa Sir Tomasz Lpton słynął na dworze 

, że OPU. urządzi.Jo stę ni•ezwykle sprytnie królewskm, jako wybitny sport:m1cn. 
Przed aresztowaniem, zazadala ona od w berlińskim sądzie roz/emczvm . Na jachcie swym stale gościł najwybit-
Dobb_erfa: by zrzekł si~ _obyly~telstwa (bf), Berliński sąd rozjemczy roz- snej winy I 'żą'da <'dszkodow!l.nia za p0- niejsz:ych przedstawicieli dworów kró· 
niemieckiego. D?bb;rt me po7deirz~w~Jąc ważaf przed kilku d'niaml sp·rawę z·nanei l nie.s.ione straty. lewskrch. 
it>Odstępu, zgodzi! s1e-nato .. \,\ chwilf. Jed_- artystki Marii Pazul!er z osk?rżenia .d_y„ I Panf M~rja P<!uJ_!er przeziębiła się Po Jego zgonie prezrdent Hoover wy 
nak, gdy otrzymał P.aszport sowiecki rektora Opery Kom1cz.nej p, Zickla. Ho podczas przedstawie1~:a drna 21 :nJr.;:.t b. słał.depeszę kodolencymą do narodu an': 
·Pr.zest.ał J•uż byić Pod ?Pt·eką poselstwa nie tej splJ'awy jest niezwy1kJe · charaktery-Ir. Zawezwany Iekan zaJ.ecil :wzehvwa- ~ngielsklego, w. ~tóf!i "'.yraża .glęboiu 
m1eck1eg-o i natyc.hm1ast rostaf al"eszto- 1 styczne. Oto dyr. Zickel zarzuca artyst 

1 
nie pne /. . kilka dill w domu : unikanie zal '!- Powodu śm1erc1 na1wybltn1ejSzCito 

wanv. Wraz z mm aresztowany zostą.l ce, że mimo stwierdzonego przez 1ekauy i zmian atm~ferycznych , lecz pani Paud- angielskieg-o ·sportsmena. W Anglii nazy· 
dr. Kellerman, iede.n z czlonk~w ~·elega- przeziębienia i ostrego kataru pani Paud· 1_1r_ nie u __ ~t~hała r~d lekarsk!ch i uczę: wano .go „kr?l~m .sportu'. W$zyscy prze 
cjf, którv p~został prziez pew1:en Jeszcze Jer . szczała w1eczoram1 do zadymionych Io- chod1n;e kłamah się mu z najwyzszym 
czas w RosJI, , · . I nie 11rzedslewzi(fla foniecznyoh środkdw kali. '· ' · ·· · I respektem, przeblwanie w jego towarzy 

Pięć lat siedział D0bbe1rt w ;wi.ęzienlu, · ostrożności, .. Sa\d po wysłuchaniu !)pu:ji rzie~zo- stwie byto poczytywane za najwyższy 
n.Je wzywany ani razu na śledztwo nie wskutek czego poważnie zachori>wała : t.n ~1w~:Y · ':' ;,Jekar~a ' ·· ! zaszczyt. ·Po jego śm,ferci na ullcacb 

. wic:d;ąc -za co _g;o :ue~z~owano ·i nl;e .wi~-~7 n}e :nogla wywiązać się z p:rzyil}t~:h ryl\ _, , )!;~~4)~1;.~~.szn·vsć dJ.ro!aorp~i-i, 1 Glasgow ~a ·zp.~ · .żałoby ukazały się 
<łząc jaki ~zekuje go los. Po 5 . t:rt*h ._ $ .'.~hłe obow1ąz.ków. 1 Jy.r. Z!ckel ąwaia 111e '\\'Yzna~z'ftfąe Jesz . .c:e w:v :ok :1s .: ~_ nd- J czarne flagi.„ . 
rozpoczęto się śledztwo. Okazało się, ie w;ę~. że pani Pau<ller zachorowała z wła szkodowama. · · · 

• 
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Tragedie rodzinne na.tle bezrobocia'~ 
„Ukradłem bochenek chleb~, bo by•em g•odnu''. - URODZENI pod znnkie;- WAG~afu 

ł ł :7 17 paidzietn.ka, - _posla·d.ają chara.kler ni.e;r.aJet 

Z W I.~ ks ze n ,„ e s •. -1 , . d h 1 · t ny cechują ich shln·e posi anoow.oen1.a. a.mbi<Cj.ai. 

~ ę I OSCI spraw są OWYC O a 1men y mają zamiłowan.ii? d.o pien.:ędzy. przejawia ~ę u 
!U:h chęć uwydatn.ie"JUa i poooba:n.'a się, życie 

(d) Statystyki przestępstw kryminał- domu soada na żonę. Nieszczęśftwa kf"- J · Dawniej sprawy 0 allmeitv przewn! nler~z monoion~e, i bra1t im poczuc1·a . do piękna 

nvch z okresu obecnego kryzysu ~o- bieta staraJ:\C się wszelkimi sitami rn- nie wvtaczałv tylko kob:etv po~h('IOZ:\- ,L~bJą ro.ary~ki .1 swobd.n.e m.łootki, prz.ez ubLo 

spodarczerro st · d · · li ść t 'ć d . . • • od ' 1 • • • • · • • 114eru Da1'ata1ą się na powaiż.ne pnvkr-OSc:i l 
. . . ... • w1er zaJą, .ze o po- owa z1e~1 od sm·ercl d owej. nic- ce t zamozmeJszvch sfer luJ·n~t:T. Oh~c $traty materialne Powinni ziwalcŻać pokuey 

kwazn:~ ·ls~vch zb~odnl. mord~rst~v rab~~ traci ,nadzie!, że mąż Jeszcze do n'ieJ po.

1

1 nie natomia~t na dfogc sądowa udek~- ~ nmy~ :o:w-e. i urukać nl.e~p~oon·iego otocz?Diia 

~w:v:h 1 napadow utrzy"!uJe się mml!J wróct. ją s:e rńwmeż kob·ety ze sfer r<>bntnt- I dla s;eb1e Wystrzegac. s.ę c.zęstych zmran, 

w·eceJ na tym samym poz:om'. e, co i w 1 Dflsłanłe robote to znów do na!I czvch Gdv mąż je porzuca wal ··z.1 1:a„ p-dyt prz:.ei .to mogą porueśr wię-~S1Ze s~rałr ma.. 

Jatach poprzed · h t j t b d "j • .• I · . . . . · . :- · terµtlne 1 n1-epowodz:e1>1a Po OIS'l·.-dle.nl41 a:ę aa 

' • me .• na om ~ w ar zo przy dzte„ - myśtt opuszczo.na. cl~kle o kilkanasc.!e .. a n~JWYZ;!J ~tik~- stał.e na z:~$Jti i.m się, ogólni.e ~ )epsie i pol<?-

~uzy~ ~topniu wzrosła Uosć drobnych i Ale. naJcześcleJ mą! odzwyczah sf' dz1 es_ląt złotych m1cs : ~czn1e. a mąz kto- ,~t.D4e maote.ria.i,ne będzie poiny~tn . e ;&Ze Ocze~u1e 
radz ezy. • . zup~łni.e od porzuconesro dornu. a ~d~; rv n·c chce płacić alimentów, wvsnwa , •eh powodz:en~ w handl;i lub przemy~h d.~1 ę.kil 

W sądach grodzk;ch dzień w dzle11 d • f nI k I J k bł t • I zazwyczaj ars;?umcnt nicodpowicdr-iclt() którym .zabezpieczą &WOJ!\ przyszłc;>ść . i roch:J11J:e. 

rozważa sie obe ·nie s tk' któ o. a e prace ,szu a nne o e „. . ł t S d d j . d . Będą mieć w1de pNykrości w poz:yc1u małżeA· 

j 
. ź rdł l; e I spraw, r.e Praw< wita małżonka TOZPOC7.Yt11 i; prowadzen a se. ŻO~Y· '~ .V fa a a Je - skiem, w kr6t.kim czacie opanują ta.kcwe. 

ma ą swe. r o .w nędzy mas robotni- nim wówczas walk l\ht. dv 111.tt"t „i nak dowodów mew:ernosc1. Ody oskar· Urodzeni pod wpływem WAGI - sk!911ni 

czvcb, na1dotkliw1ej odczuwających bez k : . e .• k..,I. d" · d ·'t · e żonv nie potrafi dostarczvć przekonv· SI\ do chorób wątroby. ch.oroby cukrorwel i od-
robocle. r .va wo na mezu, n1e c y z „ .:1 20 ~ h d dó . . czu.waią bóle ka.meni żól c:&Wycb. ' 

C' kt6 h k · k d . . sl<łonić do oowrotn do do~u ooztnne· ł wu1ącyc owo w, sprawę przegrywa. Dla urod.ronych 11 patdziernika, szca:ęśli!WT 

prze\~ażni~Y~ie soąs z:~~0°~gwyom·irzałozdiez~e' .!O, raJi:z.Ę-~cieJ zaś wysłellu)P orze('}"•· 't Zaznaczyć naleiy. że alimenty orzy , miesiąc kwi·~~'.eń dat1r dnia 21 8, 24A, ZSU.Ak;,1°" 

• , ' ''O 1ietnU na d oaę SądO AO )", Ó f • n l!ranatowy, Ja•KO amu et - ta lozm11n Q l'IA• 

Jami I ni~dy dotychczas n!e byli nawet "· ' r ... W.-1, a ma2a „c znawane są zar wno :o~awnvm ma. z~. - ' RYNA przyno& szcięście. Eciby looe.ry)ne -

posndzeni 0 najdrobniejsze przestęp- ste alimentów. kom, Jak I matkom n eslubnych dzieci. 3767 _ 23. 

st wo. I - sa.·.-c wwww 

Do kradzieży zmusiła Ich nędza. Ża 

~:1:1f~~~~:~~!~!s~:cr'i~~:·~k1~~ ł\resztomanie herszta groźne1· sza1·k1· bandyck1·e·1· 
N. eszcześni ludzie szukah pracy, ft J 

chc!~li . zarobić na chleb. w dornu żona która przed dwunastu laty grasowała w okolicach Łodzi 
I dz1ec1 g-fodowafy. Gdy wlec nadarzy- • „ • 

ta się sprzyJaJąca okazja, kradti, co s:ę Bandyta przez szereg lat ukrywał się w Brukseh 
dało, byle zdobyć kilka złotych na u-
trzymanie. (d) Prz.ed dwunastu laty w okoJ:cach kę, J.ecz Mioduszyński w porę zdątyt kres uczciwie pracował na chleb, zapo-

Jedcn okradł przyjac'.ela, które~o od Łod ~ i gra,sowała zuch~ata szafka ban- zb:ec i zatrzeć r.a sobą..wszelkie ślady. · m:nafąc powoli o swej przeszlości. 

wlcdzil. nie mając nawet z góry zam:a- dycka! ktora prze~ .~tuzszy czas wymy- Trz~ch bandytów skazano na ciężkie Przed dworna latv kochankowie ro­

ru popclnic~ia przestępstwa. drugi w kala się z !ąk, po!1c11. wlęzłen~e.. • zeszli się ze sobą. Mioduszyńskl złapał 

przvstępstw1e najwyższej rozpaczy po-1 ~andyc1 nnmal wyłącznie dokony- .za M1-0d11szynsklm '!Ysł~no tisty dziewczynę na S?orpcym uczynku zdra­

rwa ł. z.e sktadu bochenek chleba, czv kil wah napadów i:a drobnych kupców, Ja-, gonc~e, t;c.z i w ten sposob nic zdołano dy i wyrzucił ją z domu. 

ka kilo kartofli. inny zn6w zabrat fok:ś dącrch do okohcznych mi~teczck: G~y . ustnltć m1e1sca JC2o !>obytu. Gdy stracił kochankę, odechciało · mu 

przedmiot sąsiadowi. który dotychczas kuJ?1ec. na k~rego napad!t• stawiał im I. Po pe~vnym cza~ie o krwawym zbó· się pracować. 
obdarzał go całkowitem zaufanlem. o~or.- bandyci k_rwawo su: nim rozpra-,Ju zupełnie ząpommano. . . Mioduszvński, jak za dawnych cza.. 

Saclv oczywiście zw_racah uwagę na wial'.. • . ~ak. obecn·e wyszło na .~aw, M1-0du- sów. począł się \vłóczyć po knajpach 

wyjątkowe okoliczności w jak:ch znaj- 1 • Ofiarą oi:rys7~6w padł miedzy mnY· · szynski nrzebvwaf w Bcl!{Jl. . przebywając w coraz to gorszcm towa-

dował się 0c;karżony 0 kradz!ei .Odv na mi domokrązca !~d„kI. ttersz Banmfrld,, \Y Druheli znalazł pracę w.1ed11ej ~. rzystwi~. 
przewodz!e sądowym wychodzi na jaw, które!!o. postrzehh: Bau!llfeld, który od- mleJsco'":ych fabry~ wtókle~nr~zych 1 W~rotce wYdalono ~o z fabrykf. Mlo 

że oskarżonv znajdował się w wyjątko- qY!. dłuzszą kurac~ę. szp:ta!ną. podał po-
1 
przez df!l 7 szv czas ~1ena~an~ 1 e się spra- d!·'.~zyns!<f przył~czrt ~le wówczas do Ja 

wo cieżk'ej svhiacj! materjalnej I po- hcJi d9l<f~dny rys~p is spra~vców nap~du. 1 wowat. W dalszcm Jego zvciu. duzą rok 1<1e1ś sza~<l ztcd1le•s'i1~1. która grasowa 
1 przednio n:g-dv n·e popetnił żndne'1:o Dz ęlq tym mformac om, pohcja odegrafa pewna mfoda, robotn:ca. z któ· •a w okol•cach P,rukset1. 

przestępstwa. otrzymułe łai?odną karę. , wkrótce u'ęfa !Pech bandvtów. I rą razem pracował. M'od1rs1yński 7~pa· Szaika ta niebawem :wstała rzfikwido 

• J~śli jednak jest reC1vdvwistą. sąd • lferszt~ ~~mld, którym ~yt Wł~cen~y łał .do niel 0Jrorrc~m uczuciem i wspólnie ':ana. Miodus~yńskiemu i tvm razem do 

nie b1erze już pod uwagę żadnvch oko- M1odus1~nS.<l. były robotn!k łó~zKI• ~'~ z Olą ~ami„szkał. msafo s~cze~c1~. Udało mu się ~knąć 

liczności lag-odzących. za najdrobnieJ· zcJofan~. iedna!< ufa.ć. Cz.l~nkow1e . sza•.k11· Dz!ewczyn~ przez .szere~ lat była z gPsto 7.aStawionych sfdet poYcyfnvch 

sza kradzłet oskarżony może otrzvmać zdradzi-li wprawdzie pot·cJi Jego kry,jow mu wierna. M1oduszynskl przez ten o· Obawiaiąc się. że w BeJgji prędzej 

rok. dwa a nawet trzy tata więzienia. I =trt r 8 czv później zostanie aresztowany, wró· 

Tvle o kradz:eżach. cit dn kraju. 

'Kryzys stOSpodarczy w tym samvm Krwawy r·1nał wesołe]· 11·bac1·1· Miod11c;:wńskl nie odw!edz:r ro<Hnnej 
boda.f st~pnlu wpłynął również na zwfr,k Łodzi. 11:dyt przyp11szc1at. że może tam 
szenie s1 ęspraw o alimenty, odbywa1ą- ~ _ _ _ _ sp~t,rnć znaJomych, którzy StO wycł!'-dzą 

cych ste w wydziałach cywłlnycb są- Wlosc:ic:iel m1eszkon„a doihlawae potlc-f1. Za1nstalował ste więc we Wilnie. 

dów okr~s:owych. . poiurbował swetto ~oic:ia Gdv przv !·echał do tego m:asta. m:ar 

Porzuccn:e rodziny Jest <;>hecnie, n'.e (d) W mies7.kaniu Kaz:mferza Słomiań I Daremnie zebrani starali sle pogodzić iestc;r,e. troch~ pieni~dzv. W cią~1! kilku 

stctv. ~ardzo częstem zjawiskiem. . czyka przy uiicy Pomorskiej bawiono się walczących. ty~odm prtr~1l Je. Jednak .w knainach I 

Mc7.~zv.zna nie chce ~atr7:eć na zo- , na c.ałego. Sfomiańczyk nie poiatowat I Bó!ka trwała tak dług-o. dopóki Pranu wówczas /"a azł się zup ef me bez ~rosza 
ne I d~ e~1• które p;zvm eraJa ~łod~m. pieniędzy, to też przyjecie było pierw- szewski, ranny w ~fowę . . nie zwalił si<: . Szuk~ ~c ~atwct!~ za:obku, natkn~t 
nic moze im .zane;vn.ć utrzymania, w1ę~ szorzędne. I z nóg i nie stracił przyornności. Wezwa· się na n_1emkiego M·ko~a!a G~wrvłow.1-
poprostu odL:hodzi. , I Goście pałaszowali smakowite takąs no po{!'otowie, kóre udzieliło mu pomocy ' cz~. zawodowe:?".0 ~to~zie1a, kllkakrotnie 

\Vówcz~ caty cleiar utrzymam·1 ki dolewając sobie cjązle do kieliszków. lekarskiej. I juz ka,ranego wiezieniem. 
•• - •

1 n ro .,. I ' N · · · tk' h k I I Uo.anowan oni w rfwólke nap~d ban-

I
-, D2WIĘK0 WE KU'tO = . t a~w~ęc~J Fe wszys k'.c tonsut1!1o- . p krwawe~ z~iściu donies!ono poli •vcxi na Stcf:>na siedzlt1ica. właścłcf.ofa 

wa 
1 

d n on b r~nuszodewsk!-1 ka o tz • ~R'O cJ1 1 ~v rezultac1e Stomłańczyk zostat P• 1utego gospodarstwa rolnego po-d Wił-. m WZg' ę U, ż.e yf JUi 1 U m eS'tęCy Ciągn · ęty do odpowiedzialności karnej. 1em. 

I ~!i!
„!~ bez pracy 1 stale ~l9dowar. wlec pragną~ j Wczoraj stanął on przed sądem i zo- Pewnego wieczoru, g-dy Siedziuk 

ę~ ł ~~~r~szoneJ ko!acf: przy:owolcłe się JJO 
1 
s.tał skazany na tvdzicń aresztu. wracał bryczka do dom~. naoadli nań I 

I,__ = ~~ _ •:.-- I Gospodarz mitygował go g-rzecznie, · B&•••••••••••••r zrahow;u mu około . osm•1r~et złotych. 
--_ 2..!.:,. . :..·· by nie łapał ze stołu potraw, lecz franu-1 Opr szkó~ po k~ku dn.ach aresrto-

L!J DZIS I D1'1 NASTĘPNYCH! [il ! szewski nie zwracał na to tadnej pwa~I. Dfwl~kowy Teatr ~wletlny ~ ':"aM; W cza~1e .śled twa wyszło na .ław 

[I! uroczyste otwarcie sezonu zimowego, • I Ody kol,acja wreszcie się skoń<;zyła, c I\ s I n o,, $..... ~ueż n odukfvnski od dwunastu ta~ ?YI 
r-t 11.tó.ym rozpoczynamy pochód olbrzy. zaczęto rozsuwać stoły, by dać m1e1sce J Woszn ,ra~yMz~ dnapadr ba~d,. ck1e. 
~ mlego powodzcn~a! . • tańczącym. f'ranuszewskl. który. jcdTiak ·_, ."" r wiC"/ezu a?Ie ·0 uszvn~ki I Gawry-

[!) Now~ I wal~y tryumf kmematograhl • miar jeszcze apetyt. chwycił ze stołu bu· f' · . · , 0 ' stanęli pn:ed sąd em. 
l!J francusk1ei! W1eJk1e wydarzenie arty· 8 tclkę i zakąski poczem zaszył sfę w ką-I' 'Ił' 9 Pierwszy z n!ch został ska7$łny na 
lal i.tyczne dla cileJ kulturalnej Łodzi! • d . 1: . . t ·tk' k • osiem lat. :> drugi na cztery lata c!ężkl~ 
1:t. t"l'lilm, któr,ym lświatJjest ozachwyNcony! • clalce.J.l.g zie gor IWie spozywa resz J 0-j Dzlś I c!ni następnych! "'0 wie:T.ienia. 

!!!!I 8 Z 11Jteś:m.!eT1lelnE'i J><"wieśoi L. TOLSTO. ---------------

~ • I !? już pr~eJ?ełnifo m=arke. cierpli- JA, stwol'IZył Edwin Carewe wt.el.kie 

. . wosci p. Słom · anczyka. który me zważa arcydzieło dtwiębwwe p.t :JfrJl'UJl'e fi „.ftl 
Rcahzacll Rene Clair - · Role glownc: e I jąc na ob~cność gości, począł wymyślać ' e O ' 

I 
~~~!. BeJla, Wenda Orevllle, Rene Le· fil l franuszewskiemu od świń 1 chamów. f I l~DI~ (d) W Nld~rMzu domn przy ttlłc} 

!.!!l f k bd r 6 Radwań~kieJ 3 z.ostał dotkiiwle poturbo-
Nad program: Glosy świata foxa i I ranusz.ews i 0 arz~ w. wczas ~oso9- 'wany ~O-letni Stanisłnw <larbara, zam. 

aktual ności bieżące. • darza mecenzura~nem1 epitetami, co m.a przv tt!. Now()tair~'"Vei 14. 

Początek seansów o godz. 4, 6, 8 I O ło ten skut.ek, że Stomiatlczyk zerwał s11; . Na R"t•1ckim Rvnku rra 25-!eł!'lłe ... ,.,,o 
!Al IO wiecz„ w soboty i niedzie!-t o g. 12. Z krzesła i zawo!at: t f 
~ h.a~ty prem;owe 111 :u passe : pa~toUt [iii _ \Vvnoś się z me~o mieszkan:a! zrnela \Vy g>on-el!n. h?ri-'l?rza „~mle~z-
(!l procz urzędowych bl.!Z\\Zg!ędme mewa rei - GMci się nie wyrzuea lecz przyj- Pni.iiyicita Katiusz~ Masłowe! i Niecłlln lrnfesrn r1p;v 111. KrMldej 18 na n ·11ut:ich, 

~ tnc •. Uprasza się pubłicznosć o przyby- L!!1 , : • I dt k h' (J '-- B I nau?d11 i~cv~ awanturn1'cy kt6 
\van.e na noczątek seansów. ~-' I mu e s ę {(' 1. tak. ugo, Ja c cą - otrzy-, c.owa OJlD o e~ w•s-fr,z·=~ ; WlZTm.1!'1 • ' . . . rzy go 

... • f d d serca wsz:vsdkich LUPE VELEZ w n>łi 01 otkllwle pobili. 

fil~~fłl~~łil!i11illiJfil~~!iR I ma~ ,~Py'\n'o1cś sz·i·ę. bo ci',,. ...n„zuc• siłą! - ~at~uszy J\'aslowef przech<1dza sa.mą Rannym wdz!elifo pomocy pogotowie 
vv " „ „ • " ai.ebie. - Prl•pięknc meludiie i pi~w 

W lJfJO deft DJ f:ZO§ie pro<u , zawo!at gospodarz, nie panując Jut nad 1 
rosyjskie, chóry woJsk kozackich !1 fJior 

1 sobą. l N.Wiprogram: KOHN I KELLY ~&;;; !d) W pod~ó rz? domu przy Al. 1-zo 
(d> Wfabryce przy uticy ŁaS{'ewnic- I - Wyrzuć! - rzucił wyzywająco ogni'.owcJ, a.reyw~1SOla gro<tooka. Ma.ta 40 zap:ilita s ię ~mola. Qg-lei1 przv-

ktcj 49, w czas:e pracy przy maszyn!e, franuszcwsk i. I p;;;;;k o 1tod1? 4.30, w s.ob i ·me&: h~ał dość oowain-e rozmiary, r z~irr:> iat 
doznał clężk:ch uszkodzeń c:elesnych Sprowo1rnwany tem g·osnodarz rzucił o goch: 12-ei w poi. - Karty wstąru, k!lku oarteirowym mieszkaniom. Zaalar. 

Mendel Taubus. zam!eszkały przy ulicy si ę na b-:-zc ?: elnego gofoia. W J'Owletrzu ~MIS~~r~~\ pró~ 1'~1'e:!aitacyin~h rr.owano stra~ ogniową. kMra w c !ą~u 

Zg'erskiej 43. Wezwano doń pogotowie, fruwaty b~·t"lki, kiefszkt. talerze i rozma • • ezw.z~ę °".;/1'1l'wazne at do odM-ołianJ111 kilkunastu minut pożar stluntila. Straty 

które mu udzielilo pomocy lekarskiej. ' ite sprzęty domowe. ' -- ~Ieznacznc. 



Dziwne czasy 
M6J przylaciel Gancegal ma stanowczo pe. 

chat„. Przed kilku dniami zdarzyła mu się naslę. 
pujlłca historyjka: · 

Było to późnym„ wieczorem. Gancegal wn. 
cał do domu, Właściwie nie chc:ato mu się wra 
cać do domu, Bo po pierwsze to nie był dom, 
tylko piekło, a po drugie - Gancegal czuł tego 
wieczoru nieprzezwyciężony poci'łg do czegoś ml 
lego, sympatyczne-go, o szczupłej taiji, niebieskich 
oc:za~h i pachnących włosach. 

Właśnie prze.chodziła taka.„ szczupła w talji 
niebieskie oczy, pachnące włosy. 

GancegaJ zastanawiał się przez chwilę, CZ)' 

podejść, czy go zbeszta, czy zNbi awanturę. 
Zaryzykował · Podszedł: 
- Pardop,,, 

0

czy .pani,„ czy pani nie boi się 
sama wracać o tej porze?,.. 

- Troszkę„ 

- w takim ·r~ie„. w takim razie mou m6gł 
bym odprowadził?_ 

z rozkoszną 

Mary CiLORY 
i Jean Muratem 

w rolach glównych. 

P~~aitek .o ~odz 12-e.j, do 3..ej ceny 
nue1s.c z.11 ·iOJte. - Aparaitura W es tern 
Electric - Ku,pcny ulgowe bilety wol­
nego wejścia i p.arsse-partoul n.~ewdaie · 

Reżyseria Ordyńskle10. llustracla mu­
iy<.:roa Dana. Role itlówne kreują: Jó­
zef Wegrzyu, Karolina · Lubieńska. 
Adam Brodzisz, Zolla Batycka. Bogu· 
sław Samborski I inni. 

Nad program: Najnowszy tygodnik 
dźwh~kowy · ,foxa" oraz 1-szy tenor 
Metropolitain - oper Beniamin G11dl od· 
śpiewa arję z opery „(.dOCONDA". 

Uwaga: Celem unlkni~ia natłoku 
Six>wodowaneio njenotpwaną frekwen-
cją uprasza się o przybywanie na wcze 
śttieJsze seanse. Początek o ii:od-z. 4 1>t>. 
w 90f)oty i nie&ie.łe o g 12-ef w pał, -

DROBIAZfil 

Nr 290 

Smutna licytacja ••• 
lee Parry sprzeda/a w BerJinit1 

sw11 14 o poko;owe m1eszkani11 
(bf) W niedzielę ukazała ~ię w pl~ 

mach berl·ińskich wiadomość. że we wto­
rek o godzinie jedenastej z.rana odbędzie 
się . 
licytacja caleg.o czternastopokoJowego 

mieszkama należacego do słynnej ongU 
artystki filmowej Lee Perry. · 

Każdy chyba ma jeszcze w pamięci tę 
ślicziną blondY1tlkę, która zachwycała nas 
na ekranie. Ojciec jej był d~ ooktorem 
teatru w Mona<:hjum. Ostatnio zapomnia 
no o niej zupełnie. Mówwno, że wyje.­
chała do Paryża .•• 

W przeddzień licytacji do mieszkania 
Lee Perry· zgłosito sic ni mniej ni więcej 
tylko 40.000 osób, by obejrzeć meble. 
Przed dorriem ciągnął się długi ogonek 
interesantów ł nie wiele brakowało, by 
zawezwano policjanta do regulowania •ru 
chu przed Jej mfe.s7Jkaniem. Do późnej 

- Jeżeli pan. ma Qas i ochotę.„ Mieszkam 
zreszlę niedaleko „ 

- To cudow~ie się składa.„ - odplll"ł ur•· 
dowany Ganoegal. 

Kto ma jakieś życzenia w sprawie rozkładu jazdy?„ - nocy wchodzili obcy lndz.ie, by przyjrzeć 
Ustawa o pracy . '!'ł~docianych nie dotyczy rzemieślnl· się . przynajnmf~j Jak miesz.kala słynna 
k6w.-Przesyłk1 1 hsty do kom5tetu nies·tenla pomocy ong1ś artrsth filmowa. 

I poszli razem, Przed domem, w którym 
mieszkała nlupajoma, ~atrzymali się, 

bezrobotnym WOine. są od opłatu p' OCZłOWej• . · W dmli licytacji, WSZY'stkie J>Okoj~ wy 
~- · pełnione były szczetnle publicznością. -

- Może · pan pozwoli do mnie na g6rę 1„. W PIER:WS;ZYCH dniach listopada nie obeJmuJe terÓiinatorÓw rzemleśłnl· Rej wodzill zawodowi lfcytanci, którzy 
b. r. odbedz1e ~1e w Warszawie j :. ·czych. .. . . um.Y'ślnie stawiali najniższe cen}', by ku­
międzyd~r~kc~Jna konferenc,a kolejowa, Do ustawv bedżie wniesiona poprawka. pić za bezcen wspanate urządzenie, lecz 
któ~a za1m·e się opracowan.em rozkła- , usuwająca wszelkie wąfpliwości w tej nie brak byl.o równie! prawdziwych arna 

Chciałabym się panu zrewanżować„ Niech pan 
przynajmniej u Dinie odpocznie„ ' 

du ~~1zdy na przyszty rok. mierze. . forów pięknych obrazów, dywanów I 
vv związku z tą konferencją wstet- }f. mebli, którzy podbijali ceny. 

Gancegal eiorzystał skwapliwie z t1ch n-
prosin. -

Poszedł na g6rę, · Dwa małe pokoiki. Bardzo 
!\ustownie 11.i'z1tdzone. Gancegal siedzi na ttanapct; 
i zaciera z zadowolenia· ręce, niezn"'joma przy. 
getowuje skromny posiłek, 

~iego rodzaju, organizacje_· oraz związki . M.INTSTERSTWO POCZT 1 TELE- Wśród gości pr~wafaly 
mogą nadsvł.ac swe uwagi ara z~o~tula- ORAf·óW wydało· zarządzenie w myśl . kobiety. 

Nagle - - - oi~erają się drzwi Jmgiego 
pakoju i na progu staje wysJki barczysty jego. 
mość o atletycznej . budowie ciała. 

ty w sprawie . ~owego ~zkład.u Jazdy którego' wszystkie listy, kartki poczto- Oczy~łścłe, t~ była ~o dfa nkh włefka 
do warszawsk1,e1 dyrekc11 kole3oweJ. I we. ·;aruki „oraz P.aczki,. adresowane do I sensac1a. Z.am1'!-st t>ÓJŚĆ do kraw~owej, 

„ • · . . komitetów walki ze skutkami . bezrobo.: lub do cukler~ł, wolały obejrzet mieszka-
. .TA~ WIADOMO, do se1mu zgfoszo- cła · ' „ · , nie artystki film.owej. 

- A pan co tu· robi? „ 
- Ja?,_ Ja?„. Niby„.' ot, tak„. poproslu 

no ~n:ose~ w sprawie pracy. osób .nito-1. W'Qtne. sa o.d .oc>łat pocztowych· Wieczorem wielkie rolwagt I auta clę-
doc1anvc~ 1 kobiet„ . • ... _ Przesyłki . te win'n yoyć zaopatrzone na żarowe za?rały wszys~ke meble. A na-

. Cho<lz~ o to, ~zeby. mfqdz1 .. robotni- stropie a'dresowe1' adrese~ · nadawcv o- stępego dma Jakiś spasiony burżuj, poka 
CY, i P,,ra~uJący częstQ .,lJ!9..w. tq .~Qą prą~· . ffl.7< u~a.gą: . • Opfij.1a l\re.<lY pw~ria. (J.iścf . mtjąc JtOścfom ".owe łótko, mówił: - Pytam cop~ robi w inojem mieszkan!u?s 

- Niby • .;"otf'łłdt.~."'n~, jakby (o powled~ieć .•. 
- Zapomniałam Ci powiedzieć, Hemyku -

wtręci!a nieznajoma - że ten pBll zaaepil nm'e 
na ulicy i wt'.argnąl do naszego mieszkania!„, 

tykę . , . · . ladresat. J(eŚkr~t hf:in. P. · 1 !. "'hr~ 1
"

1J- W-ftttl~!: t'1}ótk.o natetato 40 Lee 
• • . • ~- . - 1 .t..łd.lł~?'O , i ..• · ~.'31'': ' · , ! ;~.„ .. ~". ~v~''"',".'1~0,,.~tn' t?f\łt1l~~~le ,do.tej .4{(cz~f blon-

me odb1erah . c~leM. starszym. robohti: ·. ' Przesvłkł qiezaopatrzone przez na- fdynld, która' kiedyś występowała na 
k?m· W spraw'.e, te~ wszczęły mt~l"\ven óawcó:w klaużt.tlą o }<redvtowaniu opfa-1 ekranie.„ , • 

- Ten łotr śmiał ciebie zaczepić! - ryknął 

atleta, - Pan śmiał zaczepić moję żonę?!,„ 
- Ja?.„ Sk4d.źe?. Ja„. ot, tak.„ 
- Albo pan kładzi~· na st6ł 1to złotych, albo 

może pan szykować już dla siebie trumienkę,„ 
Ganeegal wybrał to pierwsze, położył na 

st61 banknot stuzłotowy i czmychnął z mieszka. 
nia, 

CJę .Izby gzem1esl~1cze • .• wskazUJ~.C na 'tv. winn;Y zaopatrzyć taką ' klauzulą u-, N OWI ny . 
to, ze zmiany te me powinny dotyczyć rzę~y pocztowe 1·1 · r 
terminatorów rzem'eślniczycb, zatrud- · • li- · 11 mow• 1. tt1atratn'1 
nionvch na podstawie pisemnej · umowy · . (bf) Jak donosi prasa, mana pleśnlair 
o naukę w myśl odpowiednich przepi~ WLAŚ~ICIELE kawiarń, restąura- ka soon rewJ<>wych, pani Wera Bobrow-
sów ?S~awy przemysłowej. • I cyj i hatelt kra~o.wsk1ch wprowadzili I ska, wychodzi za mąt za ks. Romana 

l\lmisterstwo pracy i op:ekt społecz dodatkowe· opłaty I Sangusz~. ostatniego potomka rodu 
nei wviaś~iło w .tej sprawie, że projekt w ~anlcach od 5 do 20 ~roszy na r.zec2 San.guszków, który w dziejach naszego 

w sienł odsapnął, włożył kape1uu i w te1 
chwili do uszu Jego doleciał głośny śmiech onu. 

zgłoszoneJ do seJmu ustawy · I pomocy dla bezrobotnych. kraJu odegrał poważną rolę. 
· Nie Jest to pierwszy wypadelk. gdy 

słowa nieznaj.omeJI · 
- A t,o dureń!„. ,Myślał, że naprawdę je· 

steśmy małżeństwem! „. Hallo! Tu W~djo .. ! 
Gancegal pokiwai ponuro głowę l scho.lzęo 

ze schodów ~ruknął: · POLSKU~ RAOJO ~ .LóD.ż. . I lH!-20.00 Prasowy Dziennik Radiowy (tr. 
_ M6j B~.ż~ ci,' teraz za eiasy nastały• Sobota, dn.ia 17 paidzlernłka 19~1 roku. z WatSZaWY). . . ' . · ' . ' . „.. 11 .58-12 ·10 Sygnał czasu ~ Warsazwy hef- ŻQ.00-20.15. Na widnokręgu" (tr. z W-'wy) 

Męz fa!szywy, .~o~a f~łszywa, no, 1 te sto zło·. nał z W.eży Mariackiei w Krakowie, odC'zyt&nie ; 20.15-Zl.45 Muzyka l~kka. Wy'k.: Ork . P. R. 
tych tez oczywiscie fałszywe„. STOP. I programu na dzień bież~cy ! Pod qyr. Stan. Nawrota 1 A. · Żabczyński (tenor) 

W!\i&r* SjHf ~ 12.10-13.15 Muzyka z pfyt gramofono· Akomp. prof. L. Ursteln .(tr. z W-wy). •.. I .
, ' Diw lekowy • 1• wych f-my A. Klingbeil, ul. Piotrkowska 160. I Zl.45-ZZJ)O feljęton J>. t „Chopin między Pol 

13.15-15.50 Przerwa. ską a francią'• - wygłosi 1>tof. St Niewladom-
Mlllr!l.ft 15.50-16.15 Muzyka z płyt gramofonowych. ski'(tr. z W-wy). 

~ Wł.U~ ,-e•www_~ ~ - 16.20-16.40 Radiokronika wygf. dr. Marian 1 ZZ.00-22.45 Utwory · Chopłna w wyk. Józefa 

• 

~ Stępowski (tr. z W-wy). · . · łTurczyńskiego (tr .... z W-wy). 

I 
m 1 16.40-17.fO Płyty gramofonowe z·W-wy. Z2.45-Z3.00 Dodatek do Prasoweito Dziennt-

- ._.. 17.3~18.05 Klłcik dla mlodych talentów .mu- ny·; sportowv i polic.yfny (tr. z W-wy). 

1 
17.10-17.35 Odczyt z Warszawy. ka ,Radlo.wego oraz komunikaty· meteoroJogk:z. 

• •

. zycznych. Wyk. Stanisław Jarzębski (skrz.) i' J. Z3.00 Koncert życzeń z płyt gramofonowych. 

-I 
~ .. _, Anuszowa (sopr.) Akomp: prnf; L. Urstein (tr. z · 

t Wa[~~-8 30 Program d1a dzl~i. Stuchowl~ko AUDYCJE Z~ORANrC.~NE, 
liJ DZIŚ l DNI NASTĘPNYCH! [! pióra E. Kałużyńskiej p. t. „Bunt w szufladzie'' 1'8.30. Ryga •. ;Czar walca , operetka 
IAI ~ (tr. z W-wy). Oskara Straus~a. 
i!J Piękno I swoisty urok dalekich krain \ 18 3n 18 50 K dl ł d ( 
• 

. u- . oncert a m o iie.ty trans. z 18.30. Helslndors. ..Zemsta nietope-
Pólnocv opiewa wspaniałe arcydzieło ' r~. Warszawy. · " · tk J C"t 
dźwiękowe reżyserii WILLIAM WY· li.:! 18.50-19 15 Rozmaitości. rza • npere a ana ~ ra11ssa. 

• LERA p. t. · ! 19.15-19.25 Kom. lzbv Przemysłowo Handl. 20.00 ·Beromuenster. Koncert symfo-

0
. R KA N''· a w Łodzi i odczytanie proirramu na dzień na- nlczny pod dvr. Feliksa Wcinirartcna. 

~ 
stepln9y2,5 19 'ln Pr t f I Zł.OO. Riym. „li .'piccoio Marat", ope-

' 

m . - .„,., . Y y gramo onowe r M , · 
I . . f . 19.30-19.40 Kalendarzyk filmowy i repertuar a asc~~nu~~o. . . . . 

Dramat . zmys!ó'w I pożądania Tra· teatrów. I 22.20. Daventry. ' Ed1rar Wallace · wy-
giczna miłość dwojga przyja<..iół do ie· 81 19.40-19.45 Płyty gramofonowe. głosi odczyt z cyklu „Sw1at zbrodni". 
dnei kobiety. fi· 

@ ksy~:~k1~knicisza krcacta urocze) me· ~ (ilteJ[!][j][j][!J[!J~l!J!iiJ1ilrilfi11fl•liViJlll[illiJ[ifilI!Jljll!Jliii1i!) 
t~~· W rolach głównych Lupe Vclez - 'i • · · . łC 
~ William lloyd - Paweł Cavasangh. ~ ~ t6J ·1 ~ d ~·11• . „ 
tC- Nadprogram dźwiękowY dodatek~ :: -._e~I ~. e -'•a.I · eS :: -

; 

Foxa 'oraz aktualno~ci w kraju. Ceny 1$ ft ft 
miejsc popularne! Początek w dni po- ~ V ' ' a' 
wszed·nie. o 4:30, w soboty i niedziele IJ I :: 

[!I godz. 12.30. rc~· ft 
~il Nastę,Pny program "NASZA .JEST NOC' ~ • !! 
i•••••••••••••••••••••••m•1111•••' $ł „ 
Nieśtie pomoc 

najbiedniejszym 
~ ' '' ~· 
~ ·. „ „ • 'it 
~t!]f!][!][iJ!iJ[i]!ill!J[i]li]lilłiltilli1tlJ•ll•jljl(ilfj][i]lł]fil[!J[ł]E@] 

artystka wychodzi za mai za polskiego 
arystok:lratę. Warto przyromnleć na 
tem miejsc.u chociażby ślub Marji Brze­
zińskiej z hrabią · Mat1rycym Potock Im, 
Barbary Kośde.szankl z ks. Albrechtem 
Ra<lziwiłem. Lody 0ffalamy-Dębińskiej l 
wreszcie ofiary n.feszc1...ęśliwego wypa<l­
ku samochodowego . H<l!nJd Ordonówny­
hr. TysikowskieJ. 

* (bf). W roku bieżącym młfa dziesią-
ta ·rocznica założenia pierwszej wytwórni 
filmowej w Finlandji. · 

. . Jl.. 
(bf). Ukończono już pracę nad pierw­

szym dźwiękowcem polskim. ktńrego ak 
cja roz~ry:wa się w Zakonanem. film ten 
p. t.: „Burza nad· Za ko11anem•· mea że się 
wkrAtce ti::1 1'01~1dch ekr:ina<:h. 

REX DOMO 
czterolamoowy prądowy o 1bior· 

nik (piąta prost •wn•cza) 

zł. 590.­
wraz z lampami 

Rad]o·Relcher 
Piotrkowska 142. 

Dvaurq opiek 
k' N~y d.i.i9iettui dy1uruj- ~teki: Sz. Jan-

teleiv;.ua ('Stary Rynek 9), L. Sted<la (Lima­
nowsk1~0 37), B. Głuchowski-ego (Narutowi-eza 
Ilf, 4) St Hamburga 1 S-ki (Główna nr 50). 
L. Pawłow.kiego (P.~rkowaka 307), A Pi~trow 
uiel(o (Pomc>rska 91) (p) 
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(STRESZCZENIE POCZĄTKU POW!Eścn. I Wierzono, że bandyci zamordowali go' kowskle~o. który zadał mu silne ud erze- Wpadf wi~c na inny koncept. Pocfchu 
W wspaniałym pałłcu katowick 1~go mag- . podobnie jak to uczynili z Płeszczyńskim nie pięścią między oczy. zszedł na pół piętra i zbliżywszy sle do 

nata. : Fryderr.ka. Bl~tta z:ebrało 51ę grono lecz co się stal o z ciałem detektvwa te-1 Ulicznik syknał z bólu i zaklął po okna, zawołał: 
gości z okaz:11 p1e,te1 ro1. zn1cy ślubu goepo- . . . . ' • · · d • ' N h I tl 
darzy. ~sród . zebranych penuje iedn.i,~ go mkt me m~~l pow1edz1eć. swojemu •. a ~idząc. że me. a. ~obie !a· - Zawezwać poltcję !.„ atyc mas 
d~1wny niepok61 Soleniz:ant oznajmi.a go- Pewnego _dnia, gdy flaszkowskl spa- dy z sllnleJszym przec1wrnk1em, Jak - Już ktoś pobiegł do komisarjatu! .. 
~cH>m, te zantm zasi~dlł do •tołu chciałby cerował z Jadzią po ulicy. zwrócił uwa- żb1k przeskoczył nagle kilka stopni w gó - odparły z dołu strwożone głosy . 
.1.1J1 pokaza~ prezent, iak.1 pan.i. Blatt otriy~ gę na pewneO'o 1'egomościa stoj'"cego re stanął na por"CZY i w cią0'1• jednej Zbrodniarz słyszał prawdopodobnie 
mała od ntego w pn•tac1 ~ukn1., wy5a(fune1 h • , •. " ~ ' .,. • • • 6 w Ił 

brylantam~ której wartość wyn<>si bliek<> przed restaurac1ą „Pod 1elen1em . Byto sekundy przedostał sie JUZ przez otwór te słowa. g-dyż zaklął zcicha i zairoz 
10.000 dolarów. to już prawie za miastem, dokąd zaszli na dach. . flaszkowskiemu: 

k ~ledwiiet i~fa.a.k dama . ~ bryl~ntowej I zairada:ni, nie spostrzegtszy si9 nawet, I·· Zanim fla·szkowski zdołał po ciemku - Jeżeli sprowadzicie policje, wy-

~ ni gS;2':aif~ ~0:1:6g~ i:;:s~~~ośiaJ:i~~~ że minęli już dawno śródmieście. Jego- 1 odnalefć rewolwer i strzel!ć - już go morduję tu całą rodzinę i sam, psiakrew 
pękł elektryczny korek ~ 6wiatło i guło i w mość, który stal przed restautacfi\, pa- rile było. Tą samą drogą przedostał się wpakuję sobie .nóż w serce !.„ 
tej umej chwili z czterech kątów buchnęły fąc spokojnie papierosa, nie wyglądał by · na dach I ujrzał swego rywala, znikające flaszkowskt stał już z rewolwerem 
ia~ne snopy elektrycznych lata.rek, ?'wiet- najmniej na człowieka, żyjącego z uczci- 1 go za kominem. w garści przy drzwiach. 
le.1ąc twarze przeratonych g:>śct Zanun kt-oś . N' ś . d l j ' j I Pod dJ f ? ·" ł T jdi d b' ! d rt 
:rorjentował si ę w sytuacji padł kątegoryczny j WeJ pracy. le Wla CZY a 0 tern an e- - a esz S ę - zapyLa, - O WY , ra le - O pa -
rozk&i: „Ręce do góryJ•.' _ WazyKy pod go twarz o podejrzanym wyglądzie, ani - Na.fpierw ci Jeszcze majchrem pod Zml·erzymy się, kto silniejszy, ten zwy-
kill.llęl'• ubiór, składający się z postrzępionych . żebra zajadę!. .. - odporl hąrdo rzezi- cięży!... 

feden z bdar'fyl6w pod gro~(- rewol~e- ąpodni, porwanej marynarki i mocno Jllt <mieszek. - Niema głupich: bracie! ..• Ty masz 
;';ę~:~ą.gn~obie;;goeenn, 1111

""" ~ ramión 'znoszónej czapki. flaszkow-ski. trzyma-I . rtaszkowski strzelił. Kula trafiła w rewolwer. a ja tylko nóż!„. -
Po uciecz.ce n'aputnfk6w z clemnefo ~- f~c Jadzię pod rękę. szedł ze spuszczon.ą. .Jromin. Strzelil po raz drugi. Ścigany o- - Rewolwer wyrzuce na ))odwórz.e! 

k sali rozleg.ł się n~gle gł-Ośny śilli~h. . .głową i praw<lopodobni-e trącił - niechcą- sobn:k krzyknął ~ło~no i jak b.eczl<"a sto- -- Żeby go ktoś podniósł ł - przybieił eł 
Okazało •tę, te to Bl.a!t, k.tóry .wywiódł cy ni.eznajomego, gdyż w tej chwili. usły czyl się po dachu aż do ryrtny. Flasz- z pomocą. co? ... 

bandytów w pole. Spodz1ewe1~c · się napa- ł · ł ł k. d Ż · Ż d b·• 'ł fi k k' t · ł B d·.ł„ 
clu podstawił in.ne, osobę w mutowa.neilsza wvzyw~Jące.s owa:. - , . . k;0ws 1 •. sa ząc, ego .JU • ? 11. rzuci . asz ows. t za~yz war~. an Yl.4 

wkni Zami.aet tony kazał wprowadzić na - Ślepy Jestes, chałl'l.le, czy co?!... s1e ~u memu. lecz w teJ chw1h bandyta me dał slę wzrnć na kawał. Starar ~le Je-
1a.lę swe, eekretarkę .Jad~ę Krzis k6wnę Podniósł gfowę i spojrzał na uliczni- 7łapał się rękoma za krawedź rynny. dnak zaprzątnąć · czemś jego uwagę at 
Całe towa.rzv5 t"'° śnuało 91ę tet"az tło- ro•· ka: Przez chwilę· przyglą<lafi się wzajem . spuścił nog:l i po chwili znikł Flaszkow- do czasu przybycia policji. Nikt z loka-
puku z curJownego kawału g1>$pOdarza. . f' . . l fi • . · · 6 · • t d I jść t 

Tego dnia 81 tt 'ó 'ł d d n1u •me swym 1z1o~notnJom i nag e. as7;- skte.mu z oc,zu. . tor w me m·a1 o wag wy nawe na 
zdenerwowany.a żnn~r 1;'go 

0:>dr~zu ~r~;~~ k9WSKi krzy1mął: . . ; · ?:Ja pądwórzu rozlegf się ogromny ha

1
. ~chody. ~ta1 więc przy drzwiach sam Je 

miała. fe P,owodem zdenerwowania był Ka J - To on!... · fas. Kobiety piszczały, mężczyfoi wzy- den i czek at. 
mieni_e-=ki. Blat! opo~iaąa ieJ w wielkiei taf Uliczn:.k po tym okrzykt,1 nie cźeka1; wali ' policję'. flaszkowski nie wied·d'ał Bandvta zorjent<;>waf sfę jednak w SY 

JE'.nrn icy, te K~mien · ec~r pracuje nad Ja- jui ani sekundy. lecz z ca1vch sił póczi\f co Śię stąlo. Rzucił się z dachu? .„ Cze- tuacli. Zrozumiał, że za chwile mote 
Jcrmś wvnalazk1em. ktory spowoduje prze-1 . .• k , FI k k' • l I · · y ł h k d · I · · t d tk b 
wrót w dz.iediznie. chemiczne!. 'Na ten cet 'UC1e ac . . asz ows 1 wyc· a~ną .rewo - m.u więc nie słysza u u spa a1ącego przybyć pohc1a. a ~ e Y wsz;v_s o ę-

zufyl_ on cały swól malatek. Za Jilka dni wer j ·puścil sie za nim w pogoń. . . , .cfata„ . d.,,·ie stracone. Zaryzykowar wiec o~tąt-
ma Się przekonać ostatecz.nre-. CZ)' wynale- . .. , :. ~ Stpj, zbóju! .- .. kr'.zyc'za.l i;ra cą.łY.: , . W, tef chwili ~o uszu je~o dob1~ł nie wyjście.„ . 

j~~ f:ke~ó~w~t~r~~j~~~~~~!;:~J.głosU. ··1 ;.,~!6t bg,.~ę,_~~tiz;}ę.!..1 • . ' ·-. · ', t:· 6(zęk tluc1J_oJłe! szykbyk bi. znowu ro~J.egł W pewnej chwikłl d
1
rzw

1
t o~"-:,arfy się 

bl~ny, a ).ero ~r~~ ~~dzle J:-tum~o~ał... m - -9 i:;.t\.łll~vY filc;; QU\Vtve.u $ e na.y~ ; .~Ję _ !tta~z !Wf ~rzy o .1ecy. naJ?le i ~a pro~ u aza a se orr,ąoa. po- <I V 

zniszczeniu ~reb· · pap1er\S~tieo~~ ''DS~~, t,ilło :pędi1ł naprzód, trzymając w ~~u ·i; lt'5~kows .• k1 zsunął SJę ,do brze~ da stać jak1e1roś staruszka •. za którą ukry-
mowr. 1dyt ·.· Kam1enrea1 . ~trtetw sw:tł " fa- btłstczący nóż _w . sk6rzane1 op.rawie; chą l wYCh<Yhł. „ głowę. Teraz dopiero wał sie schylony zbrodniarz.- „ - ~'i „~iw 

i~~1cfes~akpo~~bn:' ~~~~~~·n~:~ . ~i~~ ~~; jaklef(o liż .ywają_„zaz_wl{~~aj szewc.Y-; ' '' wszystko. stało się dlań jasne. Wzdłuf Flaszkowski cofnąf się o dwa kroki ł 
ma doó doste1>u. nawet Jeio toha. · · - Stół! - je_szcze raz za-wpJal .f.lłls.z- muru w tern miejscu wznosiła się wąska wvmierzył lufę rewolweru, lecz starzec 

Kamieniecki ma tesieze Jednep wro1a kowski, lecz ~Y i to ostrzetenie. _ 11lę: po~ rura, prawdopodobnie łącząca sie z re- jęknął. · 
w osobie Kazimterża flaszkowslćieiio. na- 1J10gło, dat dwa strzały w kierurikU Ucie..: zet'w'oare·m . . Zbrodniarz spuścił się wfa- - Niech pan nie strzelał ... Pan mnJe 
rzeczonego Jadzi · Krzysfk~wny. stf'noty- kającego. · śnie po tej rurze i wybijając szybę jakie zah;Je!... 
~~fe;o fabryce cłiemikaJJi Blatta. 1 Kamie- - Obydwą ·strzafy chybiły. PodeJrza- gog' okna, na trzedem piętrze, 'Wpadł do Plaszkowski odskoczył na bok, by wy 

Pewn-ei nocy Kamlenieckł 1 !ero tona zo- llY osobnik posjadat ~wietnfe "WJ.o°Jtimna- mieszkania. ' celować doń z innej strony, łe(Z bandy-
staJa zamordowani. · Beu:.enne · dokumenty. stykowan e nogo!, gdyt zwiekszal ·. c;Jąg-J.e Flaszko wski podniósł się szybko I ta zwinnie odwrócił szybko swą tYWI\ 

dotyczące wynalazku, z1męłv. Policja are- szybkość jakg-dybv nle odczuwat wca.le pobiegł i powrotem do otworu dachu a zasfone. ukrvwaiac się za nią tak zreci-
sztowała Flaszkowskleft> Jako .Podejrzane- . ·' FI · k · k' b ł cd k ' k h d W ł · k'l · · l · mó' l 
10 0 udział w .morderstwie rZ!fl~C~eą1a. as;i;. ows i ~ j na ró.:v sta~ą.d s oc~ył na se o ~· ca ei at nie. 1t r .aszko~vsk1 znowu nie .~ strze 

Ja.dzia nawi11zuie maiomo4l! z dr · Schei. t n.tez sw1etnym biegaczem 1 dystans m1e ce schodoweJ panowała cisza. Tylko z lić ,by me traf•ć w saruszka. 
dMJ~nem, ~rzyia.ciele'JI Blat.ta, .. ; ·-Poniewat .1 dzy nimi nie zwiększał się, lecz przeci- podwórza dolatywał jeszcze gwar zmie - Uciekaj pan! - wrzasttał ~in1o-

po~eirzewa Sl;he demann~ 0 ud~ł w zbn;>- r wnie - malał. Uciekający,- włdzac, że szanych dosów i z mieszkania na trzie- wany Kazik. · 
dm p~aWla ~o iledztć l ~tdta z ni.m I . . b . • t . d. ł d • . t . I r . ź1' N' f • t śl h I 
do Wa.r•nWT gdz:~ &a.miesz.ktii11 ··w hotelu grozi mu nie ezp1f'czens wo, Włla o ciem mę rz.e roz ega y. się przera rwe - ie rus;1a się s ary o e, o ce za 

P?dczu. r~wizJ1 .w ' pokoju Sc~eldeinamia llierwszej - lepszej ]?ramy. a stamt.ą~, na kr~yki terorvzowanvch prawdopodo- katru!)ię ! - krzyknął z~óf, ~clskaJac nM 
Ja.dz1.a majdu1e w 1ego ·tec.tce lict nutępu- ·podwórze. Potłukł i pokopał gromadkę! bme przez bandytę .osób. Staruszek stal strwozony między mło 
ie.cei tre~:. ,8-go liet0<pada o 7.ei wie~zo ·dzieci. bawiących się na. podwórzu .i · .,Kazik dopadł do drzwi mieszkanią, w tern a kowadłem, )1.je wiedząc co czynić. 
rem w W~ln!e .M dworcu Pa11 w meloniku 1 wbiegł na schody, wspinając się na górę. którem ukrył się zbrodniarz I począł w Bvła t'l gra w kotk:t i myszkę. Gra 
franat()Wei tesionce i z la.sk11 w ręku Po-I p ' h ·1· d ó dł r1 . . l'ć . ś . 1 •kt . t f l I b . h d Ił b . . . i 
cłeiść i powiedzieć dwa ,towa: „Henryk-Ka .· o c w11 na po w rze WPf\ . asz· me Wa .1 p1ę etą, ecz m me o w era . t1 f' ezpieczna. c o z o ow1em o zyc c 
towice". Odpowicdt będi;. brzmiała: , W, kowski z rewolwerem w ręku. Wśród IO - Otworzyć! - krzyczał - Otwo- ludzkie„. 
porządku:•. Przytłaó k~ok.:>lwi.ek. to I katorów powstaJa, panika . . Na uiicy' ze- i:zy6! ..• Chcę tylko dosać w me ręce te- Nag-le rozległ się strzał. Kuta śwfsnę-
WltZJ:!~ \.d fe • do w·t 1 · da · · : brał się tłum ludzi. ._ - · go zbója!.... fa mimo ui:rn starca i utkwiła w ścianie. 
ce l~e~:kicha zb:w „ któ!.z~ posW:d~ią wK:i- I - Gdzie si.ę · ukrył ten bandyta ?„. - 1 Za drz.wiami panowąła cisza. Nagle Flaszkowski po raz drugi naci~nął cvn­
eilkównę ~ 111>rawi.a.n'e ~zpi.eg~t":a j zapytał flasz.kąwski, stojąc. bezradni~ odezwał się głos rzezim)eszka; · gie.I.. lecz re~olwer nie WYJ?allł .. Z~bra· 

Po uiruecxe u qpitaila w1ę:tten_.go Ja- 1 na podworzu. ·· - Sprobuj tylko weJść, a przetrącę kło JUŻ nabo1.„ Teraz nie m1at 1uz nic do 
dria 1?-awi~uje majotnt1'ć z: detektywem· - Tam! „. Tam!... Widzieliśmy go z ci' gfr:y !„, „ stracenia ... Chw:vtaiąc w dłoń ·tufe- rewol 

Czy~t1!"'· d . . do Gd . . I nożem w ręku L. - ppinforrµowali go J . Flaszkowskl szarpał drzwi. lecz bez- weru. zamachnął się z całyc]l sif, by za­
mia iit'dou :J:ii P1eu.czy~· ~ iett"; przerażeni lokatorzy, wYChylając ostro- skutecznie. Domownicy, steroryzowani I dać 1hrndniarzowi rękojeścią cios w 2"fo 
ofial!' przeby-Waiąoydi w lochu więzienia żnie dowy przez of<no. _ • !·prawdopodobnie przez bandytę, bali się wę, lecz przeciwnik t~o wyminął ud·e­
litew.ski* . . I Plastkowski, nie namyślając się ani wpuścik Kazika. · I rzenie i nadc:tawił ostrze noża, które raz 

f1~zvń:lri oltjJ:i łitt · z hd~~m chwili wpadł na schody. Był pewien. tel - Jeśli ktoś jest w kurytarzu, niech pruto Flaszkowsldemu rękaw marynar­
:;ce'o~te~~ 2 v* !łrJJZ:°t~efe1:t bandyta -·nie ma przy sobie rewolweru~ wejdzie do poko~. bo będę strzelał! - ' ki. Tern r.awrzala walka na śmierć i 
to r~boła mane~ t:dyty Klimczaka Ar>t>- w przeciwnym bowiem razie skorzy,;tał zawoł~ł Flaszkowski, wyciągając dłoń z życie. Fh~zknw!;ki umieJ~tnym chwy­
oimowv autor li9t11 buł aa eiebie czek.ać by Już z niego podczas ucieczki na ulicy .. rewolwerem. tern złapał rbrodnlarza za prawe ramie 
oa dworcu 0 .12-ei w ~Y. Czując więc swą przewagę szedł śmiało ! - $trzelaJ. świńslłi ryju, strzelał!„- I pod„tawiaiac Jednocześnie noj?ę, wy-

Dete'ktyw 1 Ples:zicz:rAskr ~toczv!I krn:awa po schodach czając się przy ~elanie by odparł rzezimlcszek - Ale wiedz te tra~ił mu nóż z reki BandJ.·•a rntiwścte. 
wa ke ~ bandvtam1. w cza~1e której P1esz- . · • . • · . · · . . · . • · · · \ •r :1 

, 

czy~~;_ 1 został zablcy a detektyw zginął bez uniknąć ewentualnych niespodzianek. W przy drzwiach stoją niewinni ludzie!... czony ~tratą hronl, rvknnł . Jak d~rld 

wf· fri ' . 1 ten sposób za.szedł aż n~ trzccte piętro. I zwra~ając się do domowąików, zwierz 1 r!uclł się na t<az.iktl. prtv~rn!a-
f'!as~~ow~k~ o<l>zysik~le _wolność i za~- , nie napotkawszy nikogo po drodze. Na krzyknął: tając go ciężarem !;WC~o eiała. ObaJ pa· 

18. s~e r?wmez 4° śc1;gama mordercy a- · czwarte piętro, gdzie mieścił sie -{lraw- - Jaida tu!... dit na ziemię wśród gło§nych postęk!w;iń 
mienrealue«~· I dopodobnie strych, .prowadziły ciemne luowu rozl_egl się rozpaczliwy krzyk I Raz jeden był górą, raz ~ drul?'I. Flasz-

Dla wszystkich byto rzeczą zrozumla drewniarye schody. flaszkowski ząpa:llł Bandyta zmusił lokatorów mieszkania . kowskl górował nad przeciwnikiem 
lą że skoro•Kamienieckl w dniu morder . zapałkę i po~zedt dalej. Nie ulegało wąt- do zajęcia · przedniej pozycji przy I zręcznemi. chwytami, tamten zaś m1af 
st:.Va wyjął z banku 50 ooo · dolarów nie 1 pl!wości. ie podejrzany osobnik mustar drzwiach, aby w razie spełn i enia grot-

1 
większą siłę w rekach. W pew11ej chwilł 

mógł ich wydać w cią~r jednego dnia a 1 się tam ukryć. Był już w połowie czwar by Pia szkąw .. ski·ego kule zabily nie je-, zbrodniarz 'YYrwal się z miażdtą~e~o 
więc najprawdopodobniej morder'ca t~go pięra„ gdy ~ag~e ktoś się nań rzu- ~o. lecz n!eszczęsnych .domown_ików, uścisku Kaztka I obaj przechylili .su: 
wraz z cennemi papierami zabrał rów- , c1ł .z tvłu 1 uwiesił, się na szyi. którzy z.e strachem w gtos1e blag-al!: przez pore,cz, jakltdyby za chwilę mieli 
nief picniąd 1- e. flaszkowski postanowił flaszkowskl nie ~ałetał Jednak 4o - Ni.ech pan nl.e strzela !.„ Na htość razem spasć na dól, . , 
więc nie spocząć dopóki nie wykryje tych, którzv szybko s1e poddają. Szarp- bos~ą. n1e~b pan 

1
me strzela, bo pan nas -. Pu~ć I - wrzasnął band~ta waląc 

prawdziwego zabójcy Kamienieckieg-o;-nął sle z taką _moc2'. że ~pasł!11k f!kn1tł1 zabije. a ni~ Je?-"o„„ . przec1wmka po twarzy. 
chcac w ten sposób zrehab'litować sie- koziołka . ~ecz Je~nocześn!·ę Kaz1kow1 WY~ fl~szkowsk1 staf bezradny .. Nie m6gł 
bil' i odzy<;kać swe pieniądze. nad~" hro.n. ~ rękr: 7.!Jrodniarz .skorzystał . i•rzecid ~trzelać. ~koro narazał w ten (Dalszy ciąg Jutro). 

o Czyńskim już prawie zai>omniano. z teJ chwih i rzucił s1e ponownie na Flasz 1 sposób Bogu ducha winnych ludzi. 
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PARCELACJA . LETNISKOWA w lesie sosnowym 
uotoźonym przy szosie 
łaódź·PabianicB·Bełchatów M . JĄTKU DRUżBICE 

. . „ . PARC~LE SPRZEDAJE Sii; OD 25 DO 45 OROSZY ZA METR KW. NA 2-LETNIE SPl.ATY 
.1\-lietscowosc piaszczysta, sucha zdrowotna ( bardzo ładna. PLAŻA NAD JEZIOREM. Las w wieku 60 lat. - Pierwsze parcele sprzedane w roku zesz.łym, a 
obecnie sprzedaje się dru~ą i ostatnią część lasu. 
K0muni~acia. bardzo ~o~o~a, co 2 godziny wychodzi autobus z Lodzi przez Pabianice, Drużbice do Bełchatowa i z pGwrotem. 
Dla 0 h;irzen1a i zamow1eOJ.a działek, odjazd do lasu w każdą niedzielę i święta z Pabjanic o godzinie 9.30 rano. • • 

W•~domos1:t udzielają: I) w Łodzi biuro informacji tel. 141·95, ul. Piłsudskiego 36 front I p .• poprzeczna oficyna l-sze piętro. 2~ w Łf!dz1 Stanisfaw. Zawłe· 
rucha. 1 arg-uwa ~r. 23, m. 4 ró:;r Nawrot, 3) w Piotrkowie biuro mierniczei:o przysięgłego Lee>polda Pajuowskicgo, ul. Piłsudskiego Nr· 65, 4) w PabJanii.:ach 
W. Nychter. ul. Szkolna Nr. 3, 51 w Orużbic3ch administrator majątku. dom \V/.:idvslawa Adlera. w . „ 

I_ 01?,!!?N I w OG~.!7 w ·~1 I 
„ Dżwi4ękowe Hino - Teairu „ 
;:Ł:i:i Edmud Lowe.Joan Bennet ~::~~t:~~: Dzii pr9mjera Dziś premjera 

... „· 

.. ·_>'' >;~l: .. '. 
··. , . 

. ,.· . ~· . . ~ . ' .. 
,_ 111· ~.;; ., •• , •• :·;/ 

.- ·.~. 

To przebój odslaniaj ~cy tragedie człowieka, o dwóch obli :za .· h tropionego jale zwierzvna. - Nadprogram: Dodatek dfwiękowy 

.,,R irk-fET A" 11 
Poeodny apel do ludzi wszystkich stanów. Czarujący fil~ P• t. 

CHAJMV SIĘ KO 
Sienkiewicza 40. 1· 

Dzii.ldnlnaste1tnvch· I 
w rotach 
l!łównych 

Reiyserował KAROL BO~SE 

Maria Pan4Ier, Barry Uedłke, 11łuorzata Kupier, LY~ia Pałubin, Herman ----
Plcba, Kurt 

Począłelc: codziennie o fodz. 4·ef w soh. I nledzielP o l!odzinie 2-ei -· Orldt11Ta 1y1ał. P"d dvr. R. Kantora 

Yespennan 

t1CX ~~~ „ ·~~~- '~ '~X"' I Doktór --.-- --- - --· 119118 Dr. med. ur. mell. 

Ofwarfy został Kl. Dr. med. Halfrai:hf n ł a z Br 
Bl\R E! rope·1sk·1 tnger S. Kantor Ro~'·z·m'J•nd.nr ..::~„.;~~~';,· ··,.~:.::·.~;_: .• 

li SoecJalłsta chnr6b wenerycznych. U t p{;i:~~~4;k~1o C:nor, skórne 
Ś ódm' j k 4 - t ! f 130 49 SPEC. CHOR: WfNERYCZNVCB. lkoroych, włosow I moczopłciowych. . Dzielna Mt 8, Prz.V1mu1e od 8·! 1 r 

r ,e s a I e e on • • SKÓRNYCH I WŁOSÓW. . . li k 2 tel 128-98 od 1-2 po pot. I od weneryczne 
pod kier. dlug „letn. lachowca ·I. LE.WIECO, (PORADY SEKS,lJAL1't), ~Wang1e C a • Specjalista chcwób 6-9 w1ecz. Przyjm. od 12 -2 

Andrzeta J. l t'I. I a?-28 Telefon 129-45. •kórnvch. . w niedziele i świę· i 7
1
11 - 8

1
/tt 

rrzyjmule od ,ndz. S-2 J od 5-8-eJ ~ ta od Q-12. 
PrzyJmuJe od 9-11 t 5-& ma pat\ odd.itelna poczekalnia. wenerJ[lDJ[ 
w niedziele I śwleta od 10- IZ -- -'-- "o wy na; D[ia 

Od 1-2 w Lecznu;y, Piotrkowska 6Z. PORADNIA mocznp1c1owvch .• 
1~1t"l. U J~ ~ 

I 'I t'rzv1m. od 8-101 4-8 IJ{)ll()g\ 

R E ID re. mHed. E R m I n f D n l n r.1 [ l nn :.:~!:t:~~:·:~ „YEMEJRA71 pok ~j I 
nLeka:~~ ~ sp~c~alistów H_ Odd:::l'd~:~~lcal· 00{/[~~~wv..... umeblowany 

Specjalista chorób skórnych ZAWADZKA 1. ~· Żeromskiego 1J 
I wenerycznych. , czynna od 8 rano do 9 wf~zńr. Doktór li m. 11. 

leczenie d aterm ą. ~lektrołerapia. Od ;l 1·121 ?-.ł przyjmuje kobiet:1 ·.ekar7 ~ ł 
W•sze zdrowie, Szu:tiścle I pOWO 'l Z~nłe :ly· Południowa 28, tel. 201·93 w nłedi. I świeta od 9-l Leczenie dior r~~~r ,,, ---~1ur'~ 

clowe, Duże ofiary materjalne Od 8-11 rano i od 5-8 wieca. \VfNflH'CZN\CH I SKóRN\CH. „ •••M .._ 
zalet.ne111od jakości towaru. Nie katdv dowolnie zachwa w nie ziele od 9-1 pp. ' Porada· 3 zł. lub .... „„ 
lany towar. lec-z w ci111tu dtiesiątlców lat w calvtD świecie ma niezamożnych cenv lecz:nłc. „„ „ 

wypróbowana jalcoś ć za•lu~u e oa Waue :zaulao1e. Dr med --- --·-- feśll Jtragnlesz: fel'ZC:Ze otrzymać przy 

TYLKO „OLL A" -- n·1ew··1a·z· ski l NDRl.Tl\\EDE. CKI V!D!kflOg~o~. log ~~cJ:w~~ ~~:=~~ ~=~~~:~.:z~;~fl;., .. ~~~ 
Z A ·w I Jl D O Pl I! EN I E. ~r~;om!czonw~~~e nvm. JeJyn~e i;zybko i pewnie zalat-

Sk1 d BDOLf 11 liObDBERli.11 • Gdańska 77-a v.la A\. Sim:h~rg. r •. rnor~kt Nr. 40. 
doJ prs:~f ;n l"I n n A d J 5 1 

I. r 9•40 Specjalista chorób i;kórnrch. wenery· tel 208-95 coJz. 4-9 v.·. 
. n rze a • c 3 • cznvch I moczopk1ow}'Ch 'nrmuie od godz. ----

ZO ~ T •· 1. ·PRZEHIESIOl'IY na Pl OTRKOW. SKĄ 91 Sl>ecJ~hsta chor~b skórnydt. wenerY~Z 1 NAWROT 32. Ttl- 213·18 6-8 wiecz. p 
Tel. 137·54 nycb 1 moczoplc1owyc~. ElektroterapJ3, · prz.yJmuje od 8-10 rano I od 4--8 wie D lace bud 0 wla 'le 

diatermia. czór, w niedz. l gwii;ta od 9-12 w poi. 
Maszyny do pis11ola Przyfmuje ~d g~z. ~-l I 1 od s-9, dla pad oddzielna poczekalnia N r. • rómej wielkofo. przy projeklowaoym 

" licz·~ni• w niedl1elded1 ś1wreta od k9-1 I. • l"ll[~f\ prze-i; ma~ilsitrail J!ma . .;:hu szkolnym la· 
Wu;lkie dodatki Dla oań o zie na oocze a nia. o I\ n.!o na bardzo k.orzy-!ł.irlych w.aru'll1k.a-c.h 
Prz~oisvwan ie na maszynie Dr. med. Dr. med. it do ~rzedan.iia, ul Ek.i.erLa '· t><J!proi.ec.z. 

Nauka pisana 11a maszynach. 
1 
H 5i U b •• C Z H E L L E R 1 

· nka ud. Sieraikowslo.ego 17 
Warsztat reoeracyjny. I • w. li. Piotrkowska 200 - -

Ceny zniżone. specjallsta chorób skórnych, we Chorob~ skól"ne I weneryczne Nr •. t~l~f, 194-03 

I 
nerycznych I moczopłclowycll. • N4WROT z. tel 179·"19. •pecialb •. cbC\rób , • 

I Doktó.r Cegielniana N2 7 l~~~~!:1:.!; ~~ :i.edi:0~tii~f~ :?~~~~heh ~,~;:i:r; nnn[lO[hV 1ndwannn I 
KINO-TEATR ta ij u n ow~ll.ł według starei numeracli Cegielniana 43 I Dla mezamoinych Ct.l'llV LtCZMC. • wvł.11czo1e. ru 11 . ~u il ~ I 

S Ir O Ó c E'' j telefon 141·32 · - - kobiety.' dz1ec1 od i inne, 

' ' ,, R frzvimuie od I! 8-10 12-2. 5-8 w l ~r Ju11·u~! KAHAn E 1 do 3 I od 1 do 8 przyimu1·e do reoeraci'· 
N ló ko·~·< 1' 1C"0 28. · 70 01edz1ele 1 św•ęta od 9-11 Dla pa6 od _ _ _ . . • 

ap r """ „ _ _ Piotrkowska 
1 

dzielna nocTe ·,aln!a . Dr. med. „l. 6·90 :>1era111a 10, lll piętr.o. 

Od wt;k-;;-dnl~ 13 patditcrnlk:t Tel. 181-83 DOK • so••eR T:tnlo i..n•"' nrvw~tnem mie~7k1n;u 
r. b. arcydzieło orodukcil poi· <;pec;ali~ta chorób 1 H w ł k• oK k • choroby wewnetrzne-spec. c;erca. 1'11'1 

r;lde) pod tytulcmt skórnych, wene o o wys I Lódt, ul. Ratlwadska ł, tel. f87·Z7, I Ó Ił I 
rycznych I mo• . . powr C • ----------------

GWlCtidzisla czopłciowych. • PrZYJ~IU!~od _S--7. U· 6-go Sieronia 1 R . b. 1· 
Eskadra 1.~c;~:,ie~f~~im Ce_gielniana N2 4, oR. Mf'n. I 'ł,1e1on 220-26. 1 BPBrUlq 18 IZDB 

Wspaniały dramat ilu~trui:i.cy Roe.ntgenailam ' telefon 216-90. Jerzy Sudya Chnr. skórne. dró~ wszelka starannie I niedrogQ. Piotr-
bołlaterskie dzieje • walki m_eu · pą kwarcową. ::tpecJallsta '-horób skómych moczowl'.c~. b~ene· kows.ka 255, m. 35, of. II piętro. 
strasz:ony;:h lotnikow J>Ofsk1ch. ~rzv1mu1e od 8.30 i wenerycznych. ryc~ne ' n 1ece. ---- - -- - - ---
W rolach głównych BA~KA lo 10.30 rano, od 1 LeczenieJ lampą kwarcową. Chotobv lohlece I akm·tcrla P~v:· 5°~ 9 9do 12 •••••••••••••Ili 
ORWIU. JEZ KOl3USZ l . J. .lo 2.JO pp„ od 6 Elektroterapja. Zif( ONA 30. 'tll IB·l7. 1 

. 
0

. w. I :1 
HALNY. film dla wszystkich. cio. 8.30_ w„. w oie Przl'.fmu_fe o~ g. 8-2 orzed p. I o.d S--9 PrzyJmu1e od ~ -· i·e1. W oied~i~l~~ 1'tę- Rozmaite 
Arcydz1eto polskie uczuć ludz· dzielę 1 6w1ęta od· w niedziele 1 św1eta od a:odzmy !>-I. ta. 0 

• 

kich na t!e wojny wszechśwla- 1u-1. Dla pań od Ilia oań oddzielna oo.:zekalma ZDROWIE TO SKARB. ~da:zielna poczekal 

towej. Naibardzlei glę_boki i ~e~ dzielna poczekalnia l. ~ c; "L. NI I C „ ii~ ma ~!!~~~~~mpa. ____ - - --- --- .. -- -

ny film naszych czasow. - a LEKARZY SPEC.JALJSTOW ~., ••• ---- GARDEROBY 2 dębowe i'as.noe w śxi:id-
prngram: Max Linder królem I PRIMEROSJ cyrkowców, szampańska korne- Cr. med. I GABINET DEI\ H'ST\CZNY Or. med. le.u mahoń ~o &przedan:.a u. stolarza -

dja. - Następny program: KO- ftf UMA~K Pl<ZV GÓRNY.I\\ R'rNKU -- ~----,a..::;;;_;;.,,._ ... ,,J nl~Il~obo1a so.hdna,, Pr.zę-c!za,Jmaoa 12 m.12 
BIET A NA KRZYŻU. Piotrkowska 294, tel. 122·89. ~- - -- ·-- · - -- -

Poczatek seansów w soboty 0 (przy przystanku tramw. pabfanickich) antysepfycinle fO DiBfaOC)a ldfQW}'.I POSWKUJĘ mi'8s7Jkania 4 poikoj<>we-
godz. 3 po. w niedziele i święta I powrócił ICz}·nna od 10-ej rano do 7-ej wle.:z. •preparowane, u ł ~ :z kuchnią, łazienką wygodami, Olko. 
o [, w dni pows.tednie o godz. Choroby skórne W niedziele i ~wleta do 2-el po pnr ł'y1łrzega~ •ię nałładownich•• 119 k J . ika C~teln1oal!l>3, PLa.c Dąb.l'O'WIS'k.iego, 
5-ej, 7 -ej i 9-ei wieczór. - Sala weneryczne, lecze· '\YSZYStkle spcclałnoścl I dentystyka. ------ -- - ta u szer a l Olerty „ w. D 11 ". 17 

dobrze wenty!owana. nie diaterm ą d1a· Kąpiele świetlne, lampa kwarcowa. lhOrOb}' kobiece - --- --
crmC\k agula'c· 0 _ elektryzacja, Roentgen. szczenienia. SKLEP p · · UBIORY kii damski b · ••·i **łM;§ m la 0 kw~~c I analizy (moczu, katu. krwi. plwoci:i, rzv1muie męs e ie, o uwre. 9-

• raz mpą ' wydzielin itd.). Operacje, opatrunki, od 3-5 i od 7-8 try_ n~ ww:Ia·tę Pdoitrkowslca 37, lil 

6abmet lekanko Dentystyczny M~e':!~;~~~g. 
1
1eczeoie żylak~~ ~f:!~~~kami. w1zyt.v i Pomorska, ~JŚCJJe _

1 pię~. ··--·----- -- __ _ 

·D TON .C ~OWSU A Przyjmuje od 11 Porada ., złote. fro"towy I tel. 127·84• CZESANIE pań 1 zt.. inanicure RO gr., 
: • U lł po 1 pp. i od 5-8 Porada dentystyczna oraz wenerolo- „ W)'łla)ecła zaraz, Zachodnia Nr. 17, 11

111111 
wykonane przez: Warszawskie Panie, 

. ul. GŁÓWNA 51, telefon 174·93 Iw n~edzielt od 11 ir;lczna dla chorób skórnvch I wene- . wiadJmość u dozor,y. I Piotrkow<;ka 60 w podwórzu. Zakla.d 
. Prz}mu,e o~ 9-2 i 3-8. Ceny lecznic. a.o 1 DO ooł. I rycznych potada a złote. - . - - - fryzjerski, tel. 245-28. 

r ~ t:f.;,..'::" I.. •• •'1>-,• .„. ' I „ ! 
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Czas skoflczyć z kombinacjami w sporcie ~1!~!!'~~e~~~ 
'DJ I f f I f b 1 I„ bJ p ' j C ( R h Ptnalowe spotkanie <> pułtar środko.. . . aczego przesun a B ZDS .a 1 spa nBD il 1181 a - ogon zarn - UC wo..e1ubpejski mi~dty Vienną a W.AC,_ 

-C · . . rot.egrane tóstame prawdopodobnie w 
W związku z nagtem przesooięciem trzy spot'kania na własnym boisku I dru a nie uciec sle do przeróżnego rodzaju dniu 7 listopada w Genewie. 

terminów spotkań ligowych Lechia- iyna grała w komplede. Czy więc aku-. machinacji, które narażają tylko na . 
Pogoń I Czarni-Ruch powstały słuszne ·rat na dz.ień 18 patdziernika gracze ci szwank I tak J1l'i nadszarpniętą opinię W aloe zebranie 
zarzuty przeciwko zainteresowanym klu nie mogą otrzymać zwolnienia? • polskiej ligi pltkairskieJ. 
bom ligowYm oraz przeciwko Wydzla- Jeśli ta-k faktycZ1nie Jest, to na~etato Najciekawsze jest jednak. te Zarząd . Bar·Kochby lódzkiei 
towi Gier i Dyscypliny Ligi, który zupeł raczej zwrócić się za pośrednictwem I Ligi idzie na rękę klubom l pómaga im Walne zebranie K s Bar-Kochba w 
nie ni·e-po~rzebnie wd~je . ~ię w przeróin~ władz piłkarskich do wladz wojskow-ych w przeprowa"dzaniu najróżnorod.rtiej- Łodzi odbędzie się w ·d~lu 31 bm. w lo-
go rodza1u komblnac1e hgowców, mogą- z prośbą o zwolnienie tych zawodników szych konszachtów. . · . _ kalu własnym przy ut. PlotrkowskleJ 
c..e narazić na szwank te kJUiby, które n& nr 110 -··-··~ 
zielonej murawie muszą walczyć o zdo- • • 

=~f?t~a~~: ~~ei:;100w ftiBdZłBIDB SPOłkBDi8 O PUD kły lf gO\VI · ~ Jllak~abl-.B~r·Kochba 
Przed kilku dniami wnl.osla Lechfa Nandudaci do iufulu misfr•a pró6001oć 6~dq Spotkam~ 0 we#ore do klasv B 

prośbę d oWydz. Gier I Dyscypliny Jigt s•t:~~śt:io W dniu dzlslejstym rozegrane zo-
l że · · · o6 p i · stainłe na boisku Widzewa o godz. 15-ef 

o prze o. me JeJ zaw ~ z ogon ą na Trzy niedzielne spotkania lig'ówe bę-' kandydatem do tytułu niłstrza i niewqt- spotkanie 0 wejście do klasy B między 
~onlec hstopada mo~Jąc . prośbę. tern, dą miały bardzo poważne znaczenie dla pliwie dołoży dużo starań,, hY' nie utra- Bar-Kochbą łódz'k a Makkabl abjcr-
ie gracre _JeJ odbrwa1ą. stuzbe woJsko.. tabeli ligowej, walczą bowiem wszyscy cić szans do tego tytułu. · k o ż ł~k Je t f P t· 
wą w .R.awte Rus~tei i me mogą uzyskać kandydaci do tytutu mistrzowskiego za Nie wolno jednak zapominać, ie Po- f~c 0\ t~~nra. a s awory em 
zwolmen na dzlen 18 patd·zlernłka. wyjątkiem Pogoni, która . postanowtła lonja po dłuższej przerwie występuje · g Po a. 

Sprawa znalazla sfę na forum Zarzą ;,wypoczą.ć sobie" jeszcze. ieQe.n tydzień.. znów do zawodów w pelnym reprezen- p • k • ł 
du Lfgł. Wówczas Czarni dowledziaw- Do najciekawszych spotkań nf.edzieI.Ftaeyjnym skfadzie z Pazm-kfem ł Mali- Oraz 8 mtS rza 
~zł" się o tern popro~ilł telegraficznie ·za nyck zalJcz.Y,ć należy bezwątpienia spot klem na czele. . . . _. Awiata w wadze piórkowe/ 
rząd Ligi o przesumęcle ich z,awodów z kan.ie Wistr z LegJą _w Krakowie. „ Faworytem spotkania fest Gatbarni~ _ · . . 

·~uchem n~ koni~ Ustopada1 tłumacząc, Stawka t.ego sp~tkanil jes bar~zo pó m1mo to rtiespodzlanka nit Jest tu wy-
8 
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się równłez brakiem zwolnełnf'u graczy. watna. Obie druzyny kandydują jesz- kłuczona. . a ng a ta no po onany zosta pr~ 
WycbodzllJ równłd Czarni z tego cze do tytułu mistrzowskiego ł ~trata Trzeci kandydat do fyłutu m.istrza kftku dniami przez s~go irodaka Roger 

zątoże:nfa, ie skoro Warta ma grać z punktów czy Jednego punktu oznaczać Warta, zmierzy swe sity w niedtielę z Bernarda ·Po dztesl-ęcm rundach na punk 
zagiro.żoną Warszawianką 29 listopada będtłe clllkowitą utratę szans. . ŁKS-em. Drużyna poznańs a będzie· mia ty. 
ik r6wniet Pogoń z Lechią to takie· ic11 faworytem spotkania jest ~ Wista ta w Łodzi bardzo ciężki orzech· d(J zgry :_ , , K . - . . 
mecz z Ruchem powmien s!ę <>dbyć w chodażb.Y z t~·g_o ~zględu, te mecz od• zienia. ŁKS w ost~tnich sPqtkal'Jfach ró- Urs pływacki 
tym samym czasie, aby do samego koń- będzJe się na JeJ bo1sku w atmosferze ze~ranych na wfasnem bogku myskał dla poc.zątkuiac;;ch ZK~ Ma-kkabi 
ca rozgrywek trwat stan niemożności ni.ew~tplł.wie bardziej przyjaznej dila go.:. at 8 punktów i 14 bramek, tracate żale- • ' 
zorjentowanla się w sytuacji ciężkiej spodłarzy aniż.eli dla zespołu stołeczne- dwie jedną. )ak nas infnrmują z ŻKS. „Makkabi„ 
dla Innych klubów jak I dla nl·ch. go. . : Na rozkładzie miał tK!S mi ędzr inne w Łodzi, kurs pływacki dla zaawan~o-

Zarząd Ligi obydwie prośby t. f. Le- Z drutftJ strony natezy Jednak pam~ę mi takie zespoły, jak Oarl:ianda: czy wanyoh jut · się rozpocząf, natomiast 
thji ł Czarnych uwzględnił. tać o tem ,Je Legja wykazuję .ostatnio · Ruch, Cz~ wi~c uda się Wardf prz~r: kurs dfa ~oczątkufących ~oz~o~znie się 

Wyjaśnienie powyisreJ treści ogło- wspaniałą formę. W ostatntcli tygo- wać zwyc1ęsk1 pochód ŁKS.u w drug1e1 w ty.eh dmach, Kurs obe1muJe 15 Iek-
sit klUtb Czarnych w związku z zarzuta- dpiach bffa ona jedynym zespołem. któ rundzie rozgryWek Hgowyclt? lewąt- cyj i trwa 2 miesiące. . . 

Jt1f postawlonemi temu iklllbowj. .r:v. ,Młrafl.ł 11szczkn,ąć dwa · drog6cenrte 1>lfwie walk!l będzie 9ardzc> zacicfa gdyż . Lekcje odbywają się na· krytyyn ba-
. . Gdy.by Jednak w, ślad .za tein ośw1ad pun.Jify Lechii i na jej -w.fasnem. boisku. ŁKS.owi uśmiecha się ,zdofwcie-: Jedne.go .senie w Zgleirzu pod klenmkfem dyplD­
creniem n~e nastąpiły inne bardziej -ofi.! ~ó"lme udafoit ~lę 'aili ' Wlś!e ani Rucbowf. ·z Jepszycli miejsc w tabeli. ffKow<tl' z te- .mow.anego instruktora p. Stvdzlńskiego. 
cjalne I bairzłeJ przekonywujące, to bez ·· Po1atem. graczę Legji Martyna, ~a- go '~aszczytu czerwoni nie zectltą tak Zapisy tta kurs d-la _...yoczątkujący~~ 
wahania mmnaby stwie·rdz.ić, że roi- wrot i WypiJewsk1 wykazali znakotn1tąj łatwo zreiy!nlować. . : nrw3muJe sekretarJat L.l\S. „Makkabl , 
gryw'k'f o mistrzostwo Ligi prrestały , formę w Slk>tkattiu z Belgją i dlatego wv 1 ,Re~sumując powyższe na1ety Sfę spo \Mańska 40. codz.iennie od godz. 20-22. 
być . sportem f ·w f)rzyszloścl. nłe będą , rri~ ~tkania Wisła - Legja Jest wtelką I dzlewa.ć w niedzlelę, bar~1to .zadętych 
sobie rno~ty rościć pretensJł do OOP9'- , za~cłdl:ą. . ·' spotkan na wszystkich boisfrncb. zacho- N owy termin 
wiednrego traUwanfa tydJ rozgrv'"1c. NiemnfeJ powatne spotkanie.. rózegra1 dzi przytem możliwość, że Już w niedzie · 
przet prasf sportową.„ . ne ż'l)Stame w 1Warsza~ie między_ Gar- tę wyłoniony zostani~ _ nah>ow~niejszy meczu ligowego 
. Smfie'szt1y W17d'ał~ *' łmwfem motyw ~arl'łią a .PolonJą. Druzyna ktakowska lka.ndydat d<rtytulu m1strzowsk1eso. . W:vdzłał Gier i Dyscypliny wyzna-

Lechji, :ie nie lest ona w stanie zw\on\ć Jest ~~at le'!zcze aaffHJwatm~zvrrtJ' · czyt już nowy termin spotkania ligowe~ 
graczy na zawody w dn!u 18 patdzler- ~o Warszawianka - Warta na dzień 
nłka . 2 powodu odbywania przez nJch ' ~ t!ł! •• Q ' Cl a· ·_q · .L., •.•. ~a &a· . ali 29 li&topada b. r. w dnfu tym odbcdą 
stużhy woJskowef. ' . ~ 791 " .I a Jl.ł ff sie r6wrlież wszystkie odłożone swego 

Ciekawe, t..e dotychczas gracze cf . czasu spotkania ligowe. 
zwolnienia otrzymali i to nletyl'ko na :Jllrc• fOfl1dr*11•ft• na 6olsfiu "W. :H. ~-u · · 
mecze do Lwowa, lecz na wyJazc:k>we Jak Już donos)liiśmy r&teitHnY zostat 'Dopiien w r. b. karta si~ odwr'~W1 l Przed mt1czvm 
spotZkraensłzat!JI doLŁeochdJzal, crzoy•·ewgraarstaz~~ol·e.J•n"' nfe w dni-11 dzJs~~żYm na ~§ka WKS...tt łi~ht.aih ' W' jed!ret W:f1e~ &tft1'1f ~·5 :'1'.k I; T S G.-Naprzó'd , 

~ "' 'A v towarzyski mecz pilkarski .. międw Tu- remiso\VJ.'. w drugiej - po!rn::;lł Tur:v· • • • . 
rys~ami i Hakoahem. Od ki.Jlctl lat !iPOt- stów~ .~t•JSUi i\U 2:1. . . r w związku ie spotkaniem Ł TSQ -

F I 
" 

I• B 11 kama tych zespołów budzą kolosalne za Ims1~Jszy mecz rozst.rzvit:te w:~· : Naprzód dowiadujemy się4· ie drużyna ranc a- ng IB :1 internsowanie w sferach piłkarskich ~a· fakt:rczn1~. k'l y z pąwyiszy~h ~C'i' ·"· śląska przybywa do Łodzi w sobote 
• . !;zego miasta, przy~zem w la,tacb .ub;e- łów Jest lepszy. Jak się dow;~dujem~ d'.> wieczór. W niedzielę w godzinach po-

w miedzymfastow~m meczu tenisa- . głych pflwndzllo. się lepiej Turystum. zawodów ~ystąplą obie drużyny w rannych zjeżdża do Łodzi bardzo liczna 
wvm Francja - AnirlJa roze~ranym w i którzy po:;zczyc1ć s1e mogłi nie1ednem swych najsilniejszych składach. Począ· wycieczka sportowców śląskich zwo-

- krvtef hall zwycłę.!yla francja w sto- :, zwycięstwem naa łiakoahet;n· tek zawodów o go~z. 15-eJ popołudniu. lenników d~użyny Naprzód. Obie druiy 
sunku 8:7. . , , · 1 _ • ·-. rty wystąpią w tych samych składach 

K·a1endarzykl ·m·prez sportownh co ubiegłej niedzieli Jedynie w ŁTSO na . . . . prawem skrzydle grać będzie R,ussak 
· miast Janactka. 

/·ei 'ligi angielskie/ na dsłeń dsł•łeł••U ł fulr•efs•u 
Pllstrzoslwo lootbałowa 

Niezwykłe zainteresowanie w tego- KalenCiarzyk sport ~wv na dzień dzł klasy c. godz. 15-ta boisko za. Wola Prosna mrstrzm 
rocznych rozgrywkach piłkarskich o mi siejszy j iutrzejszy przedstawia s!o bar Sokół - Oeyer. Mecz o tytuł mistrza klast1 B oodokragu kaliski",.,go', 
strzostwo I-ei Ligi angielskiej budz!'fakt dzo bascato, a mianowicie: klasy C. Boisko w Tomaszowie godż. ' " c:; 

i.e na czele tabeli znajdują się dwie dru- SO BOT A, PIŁKA NOŻNA: Boł~ko 15-ta Orle - Szczerbiec. Mistrzostwo Jak Już donosili~my tytuł mlsrza kl. 
żyny Westbromwisch Albion i Erwer- WKS-u, godz. 15-ta Turyści I - Hako· klasy C, godz. 13-ta LechJa U - Jut„ B okręgu kallskie~o zdobyła drużyna 
ton k!-6re jeszcze w ubiegłym roku na- ah I. Spotkanie towarzyskie. Bolsko Wi rznia. Mistrzostwo kl. C. godz. 14.30 żKOS, pijąc Prosnę w decyJuJącem 
Ieia łv Jo II-ej Ligi. dzewa, ·godz. 15-ta Bar-Kochb;t. _; Mak W międzymiastowym meczu tenis'.)- .spotkaniu, lecz na skutek szeregu nlefor 

·Swladczy to o wyrównanym pozlo- kabi (Pabianice). Mecz o wejście do kia boisko w Brzezinach Brzeziński K. S. malności w związku ze zgłoszeniami za 
mie gry obydwu lig piłkarskich w Anglti. sv ~· Godz. 14.30 boisko Sokoła: pabfa - Siła. Mls.trzostwo klasy C. godz„ 15 wp<iników prze.z tę drużynę, Wydz. 

nicki ego Sztertt - IKP. Mecz o tnistrzo· boisko w Piotrkowie Makkabi - Po- Gier l Dyscyphny ŁOZPN przyznał ty 
. Bi~g maratoński stwo klasv c. . go(1. Mistrzostwo klasy c. godz. ~-ta ·tul mistrza klasy B drużynie Prosna. ~· 

. Ory sportowe: Da.Isty Ch\g spotkań boisko Sokoła w PabJanicach Makkabi 
o mistrzostwo Ameryki 0 mistrzostwo klasy B w hazenie, ko- - Kruscheender, godz. 11-ta WKS 

Na trasie New York - Port_ Che- szykówce ·i siatkówce. . . . · , (Łódt) - Burza. Turniej pllkarskl o pu 
ster i z powrotem rozegrany został bieg NIEDZIELA, PILKA NOŻNA: Boisko har Burzy. 
maratoński o mistrzostwo Ameryki, któ- WKS-u. godz. 11-ta Napr~d (Lipiny)- BOKS :Godz. 11-ta sala Teatru Po· 
ry przyniósf zwycięstwo finJandczyko- Ł TSG. Decydujący mecz o wejście dQ pular!Jego ml~dzyklubowe zawody bok­
wi Dawe Komonen, który od szeregu lat Ligi. Boisko WIMY. g:odz. 11-ta Prosna .serskie organizowane przez IKP. 
zamieszkuje w Ameryce. t przyjął )uż o. : (Kalisz) - WIMA. Mec.z o wejście do LEKKA AT,LĘTYKA: Bolsko tKS-u 
bywate!stwo tego kraju. · j1dasv A. Oodz. 15~ta boisko tKS ... u War g:odz. 10-ta trojmecz lekkoatletyczny 

Czas zwycięzcy wynosi 2:32:39,27. ta (Poznań). - ŁKS. Spotkanie () m,i~- panów: ŁKS. Geyer. IKP. 
Trasa wynosiła 26 angielskich :rwt1 · trzostwo Ligi. Godz. 15„ta bóislto· Ktu· · ORY SPORTOWE: Dalszy ciąg spot 
(41.840 metrów). · · · · 1scheendera w Pabja,okach J<r,q_s.,s:hę,ęn~ ; kań o mistrzostwo klasy B w siatkówce 

der :- Kol. K. S. Mecz o tytuł mistrza ; kqszykówce i hazenie. 

Zalnłeresowanłe Kn· · 
soclńsklm we Wied·ntu 

W związku z ttiedzieln.-,-n: startem 
Kusocińskiegó we Wiec!nb prasa au­
striacka poświęca b1t-R"a'z-ow1 pe lskie­
mu h. duto mi ~;sca i ~~z.: xe11:ófow.J :·.ma~ 
wia, szybką karierę .,i:<u:; r:-1! .-·. ~iart Ku 
soc11iskie~rn oczeklw:iay jest we Wied­
niu z wlelkiem zainteresowaniem. priy 
l zem orzecłwnlkami i..?~tl Jak już dL no 
siliśmy będą: Koscy-:t!{, Zabal i Franki. 
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Roz:us1un1 byki 
chcieli wvou~ci~ radvkali~ci 
hiszpańscy na klervkal6w 

Sarai;tossa. 17 patdzicrnlka. 
(Telciram własny) 

1931 Nr. 2SO 

zm·ana r~q 
fil) :ll.1s11.yani i 

,. · 

(t) Wczoraj miafa się odbyć wfelka 
manifestacja reli~ijna. Elementy skraj­
no • radykalne postanowify nie dopuśc!ć 
do manifestacji i w tym celu chciały 
wypuścić na miasto sześć rozjuszonych 
byków, które znajdowały sie w miejsco 
wym cyrku. 

Onrnnizatorzy demonstracji rcli~jnef, 
dow.icdziawszy_ się o niesłychanych za­
mi:irach r.rzcciwników kościoła w ostat 
niej chw:li wezwali ludność. aby pozo­
stała w domu. 

Ptcmjcr IJfszpaiiskł Zamora z~losłł dr 
misje gnbinctu na znak 1>rot<:s.t.t1 . prze­
ciwko t:cliwalc parlamentu. proklamuJ•· 

ce) wn-lliC z zakonami dl!cilO\yncnil. 

B. casarzowa ZJID 
wróci/a do Belą;; 

nrukscla, 17 patdziernika. 
(Tclcll(ram własn1·) 

<t) B. cesarzowa Zyta powróciła 
wc„orai do Tkhdi po dłuższym pobycie 
we \Vf oszech. Książę Otto w dalsz~rm 
Ci<\l?U bcdzi·c uczc;szczat na uniwersytet 
w Leodjum. · 

Projektowane zarcczyny b. austrJac 
klc~o nastencv· tronu z ksiein!czk~ 
wf oską zoi;taty odłożone na czas n:c­
ograniczony. 

' ZdBrZBDlB mof IJCY~lu .. ' 
z pociqgiem - 1 osoba zabita. I 

1 ranna. · 
' . nerttn, t7 pntdzłcrnika. 

0 c:ts:ram wla~llJI. . 
.... .>, , „ • ' j ~ \ - ~ 

(t) \V pnhliiu st;icfl kolcJowcJ 'Nrłc­
zrn motocykl z przyczepką dostał sie 
pod kota pocin~u rio~picszne~o. 

Motocyklista 42-lctni· kupfoc · "Pritz 
Sclmell został zabity na mfe.:scu, a Jego 
townrz\·sz podróży cic!.ko ranny. · 

Wskutek powyższe~o nastąpifa go. 
dr.inna przerwa w ruchu . ko!e'owym. 
Poc!ą~ Idące w kierunku Ko!onji były 
wstrzymnnc na stacji w Berlinie. 

Arcltacfa wyborcza w An~lji rozwija sio z dnia na dzień. Ulot!d. odezwy-I t. d. 
rozrzucano sa z samolotów na terenie całc~o kraju. Na skrzydłach samolotów 

widnieją oortrcty czołowych kandydatów do parlamentu._ 

Hontliflt „, O!JOńsAo-i;liińsftj 

Stanowisko premjcra ohJtił d(Jf)łcltcra· 
sowy m~nistcr woJny Az:ma, który u· 

[ cf1ot.1zl za s!ua:nci:to radykała. 

af!rod~ont• 
olor n:las6• 

Ryva 
- ra;em rozwodocvvm 

Ryt!a. 17 p:t~dziernika. 
(Telcl!fllll własny). 

- ,, - Konfilkt J:ipońs!<o - chiński zna Jad stę obecnf-:- na forum Llsrt narot:ów. Na spe­
cjalnie zwotam1 konferencję pro·hyli do Genewy przedstawiciele obu powaś­
nionych krajów, dotychczasowy poseł Ch;ńskł w Londynie dr. Sze (z Jewel) 

delegat Japonji Yo3ihama _(z prawej}. 

(t) Sfynnv niemiecki pianista i kom­
pozytor D'Albcrt przybył do 'Ryii i 
wniósł skars:e rozwodową. O'Albert za­
m:.erza poraz ósmy wstąpić w związki 
mafieńskic. 

·wybrał on RYJ?e. jako miejsce roz­
wodowe, gdyż sąd.v · łotewskie udzielają 
bardzo łatwo rozwodów. 

Kawalerowla żP.n!ą sla, 
aby„. otrzyma~ "racę 

Oslo. 17 patdziernika. 
(T ele~ram własny}. 

(t) Wskutek panująceiro kryzysu ~ospo 
darcze~o i bezrobocia rząd wydał nie­
dawno ostre zarządzenie, aby do pracy 
przvjmownno tylko żonatych. 

Zarządzenie to miało niezwykły sku 
tek. Zanotowano mianowicie w ci:u?u 

, ostatnic~o miesiąca wzrost ilości zawie 
ranvch mafżeiJstw o 100 procent. 

Okazuje się, iż kawalerowie. aby o- 1 
trzvmać prace wstępują na kobierzec I 
ślubny. 

-· n -.„„pe 

dtaftonferelr.cil ·rozli ofe I 

Na młedzynarcdowym konkursie wło­
sów w Amsterdamie. pierwszą nasrrode 
za plę!rny kolor włosów otrzymała An­
na Beokl. Włosy jej sa koloru Jasno-Po-

pielatego. 

---~-~~-~---Berlin. 17 patdzlernika. 
(T „1egram wlasnvl 

W lutym 19-32 roku w Genewie ro2.pocz"i" się wielka międzynarodowa konfe· (t) Strajk szkolny, który wybuchł o. 
renc:a rozbro~niowa: Po~ię.waż spod cwane- jest przybycie licznych · deteSla- neg-dąj V.: szkotach powszechnych toz­
cjJ ze wszystkich kraJów sw1ata. w Gen · ~•...: 1oip1..o~ZĘto budowe wielldcgo szerza się. Wczoraj do strajku przył~-

gmac~1t. w kt1rym toczyć Ste bc:dą obrady. czyło się jeszcze 800 uczn.ów. 

ODDZIALY: KRAK()W, ul. Pi.jarska 4. Teleroay: t~-00 I 171-50 (O~dzi.ał dla _całej Małoopols.ki) Ekspot.ytury krJ.kll'W~k : e~o oódz-'oalu:, ~AR;NOW.ul ża.bn'iet\11ka L iO i NOWY SĄCZ, ul Maile;ld 
L. 15: KATOWICE: Biuro dzienników „Haga•'.Wi.ncenty Szczepaniak, ul .. P1a6l0'_"1Ska_ ~ tel. 7-17: - _SOSNGWl~C: 13.uro dz 4:nn . .kow Jdzef tt_lawsJu, ul. J.40 Maja nr 28; BĘDZlN: B:u·o: 
dzienników J Hławs-ki. ul. Małachomkie-go 1; DĄBROWA GókNlCZA: B ttN dz1~nn1kow J. Hlaw6kt 3-go Ma1a nr. 4, ZAKOPANE, K1;11p6wkl, dom p. W. Kneplow.sk el!o · GDYNIA ul '~ 
to-io Lut~o dom :Ci. Pętkowskiego, tel. 11-69 CZĘSTOCHOWA: Al Pannv Marii nr. 31. tel 4-48 : KALISZ: Zl„t:i. nr. 14; RADOM: A. Elf.er. ul, żer()tnskiego 25. tel. z-15; KIELCE; ulica 

Sieokiewicza nr. 46, tel 171; SKARtYSKO: ul. llżecka nr. 16. tel. 40; PlOTRKóW TRYBUNALSKI: ulica Garn-ca-rs.ka nr. 3. , 
-------------------------~~-----------------~ 

I Ogłoszenia: W tekś~le , so 1r. za wiersz mihmetrowv <na stronie 4 ~tPalrd; 
nckrolo::1 40. str. z3 ~ 1ersz milim Drobne: za słowo 15 noszy 

~~----------------~------~-------------------------------n-a_1·m_n_ie_Js_ze~zl_._1_~. PM~k~~~prncy:u~~ 1uuouv.na1mn1~uezl t.• - ' 

Prenumerata: z kosztami przesyłki p0cztowe1 i1. a rr. so miesiecznie 

lłedakcła I Admlnlstracla: Udt. Plotrko\\Ska '9. Tel. Admlnlstr:icil: 1.?Z·U. 
1 cL Red:akcll: 127·2-&. 136-4.J. 136--U. 189.00. Konto P. K. O. „ Wydawnietwo Republika„ Nr.6N.f48 -------:::.-- - . . - . 

~ w~dawce 1-~: \V)'dawm..:hvo "Rcpubl,ka" sp. z oir. odn redak."!>1 cdpowiedzialoy; .Jan Grobefniak, Łódź, Piotrkowska .&9. 

<'. 




